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Chiny i Francja. 


Grożący zatarg wojenny pomiędzy Rzecząpospoli- 

ą francuską a cesarstwem „niebieskiem,” jakkol- 

wiek areną zapasów byłaby ziemia o tysiące mil od 
has odległa, budzi żywe zajęcie w Europie. © 

a to swe dwa powody. Jednym z nich jest ła- 

twy do wyrozumienia związek interesów pewnych 


| mocarstw europejskich ze sprawą uwikłania się 


J rancji na dhtgie może lata w jałowe walki nad za- 
toką chińską. Gdy p. Ferry w r. 1879-ym wynalazł 
W Tunisie krumirów, cieszono się z tego „odkrycia 


| Da placu wilhelmowskim w Berlinie, a pisma niemie- 


cxie gruntowniej umiały wymotywować potrzebę 


| tłumienia „anarchji” tunetańskiej, aniżeli półurzę- 


“owe organa rządu francuskiego. s aż, © 
, Ja „nentralna sympatja” prasy niemieckiej dla 
„kolonjalnej polityki francuskiej odezwie się z pe- 
jwnością obecnie z równą, a może większą siłą... 
"Siążę Bismark lubi patrzeć, jak Francja krępuje 
fBobie dłonie i odwraca pożądliwe spojrzenia patrjo- 
Sw od błękitnego Renu... 
Nie chcemy przesadzać w podejrzliwości... Nie 
Sądzamy księcia Bismarka 0 zamiar faktycznego 
ia z.chińskich kłopotów-Fr ; O pla 
uzupełnienia zaboru, dokonanego w r. 1870-ym — 
tociaż podróż marszałka Moltkego do granie połu- 
lniowej Francji nie przestała być dającą wiele do 
Myślenia nawet ludziom trzeźwym — zagadką... 
Wszakże już sam ten fakt, że znaczna część sił 
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Zygmunta Sarneckiego. 
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(Dalszy ciąg.) 
„ Fomimo tej sentencji poczciwiec nie mówił praw- 
“Y. I ludziom nie wyrzucał ich nikczemności. Nieraz 
„rym kolegom z wojska dopomagał nad możność, s 
» Mestety, zbyt często płacili mu za to niewdzięcz- 
Ością. Myślicie może, iż się oburzał, gniewał pioru- 
|ował?,. Nigdy. Tylko wtedy stary maitre d'arme 
o Yprostowywał się, a przysuwając nogę do nogi i 
USzczając floret do stóp jak przy salutowaniu przed 
“Ra, mówił do córki: 


iye poet, co za niedołęgi! Zdaje się im, że mi 
„płatali figla, a toja ich złapałem na wede... 


rzecież robiąc dobrze, czynię to tylko dla mojej 
pasnej przyjemności! 
Dawał się też dalej wyzyskiwać. 
sarolina, wychowana przez takiego ojca, znająca 
viat tylko z szermierni, dzieliła ludzi na dwie kate- 
g orje: śmiesznych, nie umiejących wywijać zgrabnie 
*oretem, i dzielnych, władających nim zręcznie. Je- 
Uni zaś i drudzy mogli być równie dobrzy. Orygi- 
Nalna to była dziewczyna. Mała, czarna, zwięzła 
ak kłębuszek mocno ściśniętych nici, toczyła się ni- 
| by piłeczka po sali, po części do Śmittera, a po części 
j C0 swej nieboszczki matki podobna. Wesoła była i 
N śpiewała od rana do wieczora jakieś piosnki bez 
wyrazów, jakieś lażtou i tralala bez końca, „dźwię- 
| cznym, dziecinnym głosikiem. Pomimo to chwilami 
| wiewała napady smutku, melancholji i tęsknoty za 
czemś nieznanem, niewiadomem. Uśpione serce chcia- 
ło widocznie się zbudzić. Wtedy afrykańska krew 
Agrela w jej żyłach namiętnie, gorąco, gwałtownie; 
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Przewodnik” adesto : zà 
1 wiersz rocznie rs. 30. Ogłosze- 
nia do „Przewodnika” przyjmuje 
wyłącznie Biuro Ogłoszeń Rajch- 
mana i Frendlera, ulica Senator" 
ska nr 18. 


wojennych Francji ugrzęzłaby w Anamie i Chinach, 
podnosi termometr pokoju w Europie i budzi zado- 
wolenie w Niemczech, rządzonych przez księcia Bi- 
smarka, który, jak wiadomo, nie lubi „tragedyj, 
chyba, gdy sam je pisze — ogniem i mieczem.. | 

Drugi powód powszechnego zainteresowania się 
możliwą wojną franeusko-chińską leży w jaskrawym 
kontraście pomiędzy dwiema kulturami, które zmie- 
rzyłyby się ze sobą u brzegów Czerwonej Rzeki. 
Azja wschodnia tak'wiele w ostatnich czasach wchło- 
nęła żywiołów cywilizacji europejskiej, tak pilnie 
przypatry wała się postępom sztuki wojennej i poli- 
tycznej w naszej części świata, że zaiste pouczają- 
cymi charakterystycznym byłby egzamin dojrzałości, 
a przynajmniej pojętności jej w korzystaniu z cywi- 
lizacyjnych zdobyczy ducha europejskiego... 

Jeżeli Chiny z całym swoim oryginalnym, ekscen- 
trycznym i samorodnym ustrojem życia polityczno- 
towarzyskiego nie przestały być sfinksem dla Etro- 
py, to Europa nie ma już dzisiaj tajemnie dla Chin... 
Czas śpieszy się w XIX-ym wieku... Nie można po- 
równywać Chin dzisiejszych nawet z temi, które 
w r. 1860-ym upokorzył książę Montauban-Palikao. 
W ciągu niespełna ćwierć wieku najkonserwaty- 
wniejszy naród pod słońcem zdziałał więcej na dro- 
dze przyswojenia sobie owoców pracy europejskiej, 
aniżeli dawniej w całych stuleciach. Pozostało tam 
jeszcze dużo fantazyj orjentalnych, ale wszystkiemi 
porami ustroju społecznego wciskają się twórczć 
pierwiastki europejskiej oświaty. i 

Może Francji przypadło zadamńe lekarskiej anali- 
zy, w jaki też sposób ułożyły się i spokrewniły 
pierwiastki tak odmiennej natury i różnego pochodze- 
nia, jak cywilizacja chińska i europejska? Wojna 


ólogów, niż dla strategików. 
Czyż przyjdzie do niej?... s 

. Korespondent Standarda x Szanghai (port chiń- 
ski) telegrafuje swojemu dziennikowi, że naczelny 


wódz armji cesarskiej, zgromadzonej w okolicy Ton- 
kinu, Li Hung 


rzeczypospolitej z Chinami bylaby “ciekawszą dla 


ponsowy rumieniec krasił jej śniade lica. Trwało 
to jednak krótko. Pierwszy lepszy powód dośmiechu 
przywracał jej zmysły. Prawość, dobroć i cnotę 
przelał i wpoił ojciec w umysł i duszę córki. Zasa- 
dami jego rządziła się jak ewangelją, nie zdając so- 
bie mawet sprawy, że jest im posłuszną i od nich za- 
leżną. Pomimo ciemnej cery i czarnej krwi, była fi- 
zycznie i moralnie tak czystą, że mogłaby śmiało 
rzejść bosemi nóżkami przez wezbrane błoto rynszto- 
ków paryskich—a Bóg jeden, miłosierny i przeba- 
czający, wie, co te kałuże mieszczą w sobie zgnili- 
zny i brudu:—nie skalawszy ani paluszka, ani jednej 
myśli. Anioł-stróż i ojciec ani na chwilę nie opusz- 
czali dzieweczki. maiyć ; 
Chociaż nieładna, posiadała wdzięk i urok nie do 
opisania. Kiedy bywało stanęła w pozycji na gumo- 
wym, pokrytym rogożą chodniku, naprzeciw tak 
niezgrabnego jak ja szermierza, i krzyżując swój 
floret z moim, zawołała-srebrńym głosikiem: e 
— Une, deusse, troisse... fendez vous! (wł 
To człowiek zapominał o paradzie i o pchnięciu, 
a tylko patrzył na nią w zachwycie, :- | 
' Nosiła kaftaniczek skórzany zgrabnie jej drobną 
kibić opinający, pod szyją i przy krótkich rękaw- 
kach czerwoną wstążeczką obramowany. Od stanu 
za kolana spadała wełniana, także czerwona spód- 
niczka, sedłuż ówczesnej mody trochę rozszerzona 
i rozpięta, niby krynolina. Resztę ubrania dopełnia- 
ły majteczki haftowane, czerwone pończoszki i buci- 
ki węgierskie na wysokich obcaskach. Muszkularne 
a gładkie—jakby utoczone ramię, od łokcia obnażo- 
ne, kończyło się rączką małą i łaaną, silnie w pa- 
luszkach ściskającą głownię tloretu. 
Oskar, któremu łatwe trjumfy z gryzetkami za- 
wróciły głowę, pewny że nikt mu się oprzeć nie zdo- 
ła, zapragnął namiętnie dziewczynki. Wiedział, że 
jak wilk czyha na owieczkę... ale z owieczką nielat- 
wa była sprawa. ą 
Zwykłe fortele rozbijały. się o upóri posłuszeństwo 
jej dla ojca, jak o twardą opokę. Uwodziciel podo- 


Chang, powiedział, iż „Chiny gotowe: 
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, panowała ciemność niemal zu 


są do wojny, jeżeli Francja nie uzna ich praw do 
zwierzchnictwa nad Anamem”. 

Równocześnie telegrafuje do Paryża jeden z dzien- 
nikarzów francuskich, który Ra uroczystości 
moskiewskich umiał dotrzeć do markiza Tsenga— 
treść oświadczeń, z jakiemi ambasador chiński, zaj- 
mujący w dyplomacji „państwa niebieskiego” pier- 
wszorzędne stanowisko, nie wahał się wywnętrzyć 

rzed wskazanym przedstawicielem prasy nadse- 
wańskiej. 

Stosunki Francji z Chinami—zapewniał markiz 
Tseng—nie zostały dotąd zerwane, ale zerwałyby 
się z pewnością, gdyby Francja bez uprzedniego po- 
rozumienia się z rządem chińskim przystąpiła do 
rozstrzygającej akcji w Tonkinie. Prowincja ta na- 
leży do cesarstwa anamitańskiego, nad którem wla- 
dza zwierzchnicza przysługuje Chinom. Nowy poseł: 
francuski, zdążający do Pekinu, pan Tricou, nie tam 
nie żdziała zdaniem chińskiego markiza, ponieważ 
propozycje rządu francuskiego, które zesobą wiezie, 
nie sięgają w ustępstwach dla Chin nawet tak dale- 
ko, jak traktat zawarty z panem Bourće. Jest zaś 
w Pekinie potężna partja wojenna u dworu, prąca 
gorączkowo do wojny, partja wyznająca zasadę: 
Azja dla Azjatów!... 

Chiny—oświadcza dalej markiz Tseng—zatwier= 
dzą traktat zawarty w r. 1862 z cesarzem Tudu- 
kiem, na mocy którego część Kochinchiny, skutkiem 
zwycięstw admirała Rigault de Genouilly, przeszła 
w posiadanie francuzów; zatwierdzą „one nawet 
traktat admirała Duprć z r. 1874, przyznający Fran- 
cji częściowy protektorat nad Tonkinem, jeżeli 
Francja zobowiąże się, iż z prawa intgrwoncji SWO- 
jej w.rzecząch Anamu „korzystać będzie tylko na 
wyrażne wezwanie tamtejszego monarchy i jeżeli 
zwierzchnictwo Chin nad Anamem nie dozna u- 
szczerbku. R 

„Takie są poglądy wielkiego mandaryna dyploma- 
cji chińskiej, który wie z pewnością, jak myślą i li- 
czą w Pekinie. Poglądy te stanowią „wszakże rażącą 
antitezę opinji panującej w Paryżu... 


bał się Karolinie, bo podstępnie ale zręcznie budził 
w piersi dziecka serce kobiety; bo byłładnym chłop- 
cem i pierwszym w Życiu mężczyzną, mówiącym 
z nią o miłości; bo zdąwało się dzieweczeę, że to 
uczucie, które rozniecił, tlało już dawniej w jej duszy 
tylko jakimś wątłym, od cząsu do czasu jedynie bu- 
chającym płomieniem. Ueczuciu temu poddała się 
bezwzględnie, nie opierając mu się i nie walcząc 
z niem wcale, a jednakże nie zbaczająe ani na chwi- 
lę z prostej drogi, wytkniętej zasadami ojca. Nie od- 
pychała Oskara, bo nie posądzała go weale o złe za- 
miary. Afrykańska nieznajomość życia nie pozwala- 
ła jej oceniać groźnego położenia. Widziała nadto, 
że stary żołnierz lubi młodzieńca, że z nim chętnie 
rozmawia. O, bo nasz młody legitymista znał język 
ludu doskonale i umiał nim czarować prostaczków. 
Wkradł się w łaski Smittera uprzejmością,  tysiącz- 
nemi drobnemi przysługami które mu oddawał, ty tu- 
łem brabiowskim—maitre d'arme nie wyznąwał za- 
sad demokratycznych—a szocogólniej tem, że był je- 
go najlepszym uczniem, praw: ziwym graczem na 
fiorety. Równego mu nie znalazłby w całym Paryżu, 
a to pochlebiało fechmistrzowi. 

Pewnego dnia o zmroku wszedłem do szermierni. 

Posługacze ustawiali na środku składane drabinki 
i zabierali się do zapalania lamp wiszących u sufitu. 
Albert przechadzał się po długiej sali wydając im 
rozkazy, tyłem zwrócony do drzwi we odowych. Nie 
spostrzegł mnie. Usiadłem przy ogromnym kominie 
nad którym zamiast źwierciadła wisiał pęk zbroi i 
broni najrozmaitszej, zacząwszy od starożytnych 
hełmów i pancerzy, a skończywszy na malajskich 
sztyletach i tarczach z kory drzewnej, dziś jeszcze 
używanych przez czerwonych Indjan. Kominów ta- 
kich było więcej w sali. Machinalnie wziąłem floret 
do ręki i pogrążyłem się w dumaniu. ' 

Jakaś dyskusja Smittera z posługaczami o stłu- 
czony klosz w jednym'z żyrandoli, zatrzymała gro- 
madkę.zapalającą lampy w oddaleniu. Koło mnie 
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Czy kontrasty się wygładzą, o migm nie ma - dziś” 


jeszcze frawa orzekać nikt, kto nie otrzymał przy- 
wileju ma proroka politycznego. R 


Giełda Hel wiarska. | 


Ulica, plac miejski, skwer, ogród publiczny, «e- 
stauracja, cukiernia itd. itd. są to wszystko miej- 
sea publiczne, do których każdy ma prawo wstępu 
równe innym, Z których zatem niemożna wyrugó- 
wać nikogo, jeżeli tego prawa nie nadużywa. 

Jeżeli jednak ktoś; jakaś osoba lub pewne grono 
osób takie miejsce publiczne lub pewną jego część 
zajmuje stale lub. perjodycznie. na. swój wyłączny 
użytek, jeżeli się tam rozsiąda i rozgospodarowywa 
tamująe przystęp fnnym, w takim razie ową osobę 


, albo. grono osób koniecznie wyrugować potrzeba, | 


gdyż jest to nadużycie, które miejsee publiezne wla- 
ściwego charakteru pozbawia, i czyni mniej albo 
więcej nieprzystępnem dla ogółu. 

"Takiego nadńżycia dopuszcza się w. mieścić Da- 
szem sławetna korporacja adeptów tabliczki mnoże- 
nia. prźeująca niezmórdowańie nad tem, ażeby pó- 


siadany kapitał przy pomoćy procentu w najkrótszy in 


czasie pomsożyć przez 2, 4, 4 lub jaki inny im wię- 
kszy tem lepszy współczynnik... 

Panowie ci, wiłgyńriter niedelikatnie „łehwiarza- 
ini” zwani, potrzebują snać jąkiejś giełdy, jakiegóś | 
punktu zbornego, z którego mogliby przedsiębrać 


"swoje operacje, zasadzające się podobno główiić na 


pogoni załegających w opłącie rat dłużników, celem 
wymownego przemówienia. do ich uczuć i... kieszeni. 
W tym ceht zajmują oni gromadą w pewnych godzi- 
nach dnia, przez cały tydzień, 2 wyjątkiem soboty, 
różne miejsca publiczne, które im się w tym cej 
wydają najdosódniejszemi. Niegdyś siedziba ich 
bywała po kolei w różnych enkierniach żwykle ja- 
dnak w każdój trwałą niedługo. Z poózątku natu- 
ralnie właściciel zakładu nie przeciw takim zbioro- 
wym najściom mieć nie może, ałe gdy to zaczyna 
trwać à la Tongue, gdy sią powtarza codzień i dla iu- 
nych góżei staje się nieprzyjemnem, riki ko- 
rzysta ze swego prawa i sławetną giełdę wydala. 
"Dał w r. ż. usunięci zóstali reprezentanci pięciu 
od sta na miesiąc ż cukierni w ogrodzię Saskim, 
mid, samo wydalono ich poprzednio z innych zakła: 


Zutdziła tm Się widocznie ta wieczna wędrówka 
z miejsta na miejsce, obetnie więc postanówili zająć 
posterinck, Ż którego, jak sądzę, nikt ich nie ruszy. 
Rozpostarii się na Kilku ławkach w samym ogro- 
dzie, naprzeciwko cukierni, zajmują te lawki w pe- 
wny ch godtińach z rana i popołudnin, układają tam 
różne geszeftowe kombinacje i ztamtąd przedsiębioć 
rą swoje wyprawy łowieckie. Są teraz pewni siebie 
i i przekonani, że gdyby ióbiktó holl tego stano. | paten ani, że gdyby ich'Rto chciał z tego stano- 


Z poź poża ciężkiej, ż algierskiego kobierca- firanki, 
opuszezonej do ziemi i zasłańiającej całą framugę 
najbliższego okna, dolatywały mnie szepty. 

Wąż-Oskar wkradł się tu widocznie © zmroku 
i ukryty za kotarą kusił, zawracając główkę biednej 
dziewczynie. Główka ta ód kilku t ygodni coraz zę- 
kciej pochylała się, kłoniona na piersi mełancholij- 
nem zadumaniem. Panował w niej jakiś niepokój, 

jakiś szał niezrozumiały, chaos jakiś... zarazem mi- 
fyi i boleśny. 

Mówili zsobą po cichu, Krótkiemi, atyai 
frazesami. 

— Kochasz mnie? 

— Kocham. 

— 0! powtórz raż jeszcze, 

+- Kocham. 

— A nie chcesz mi dowieść twej miłości! 

— Jakto? 

— Ucieknij ze mną... Pojedziemy na kraj świa | 
ta... nad szafirowe morze... gdzie wieczna wiosna... 

— Na eo? `. 
wio być sami... sami z naszą miłością! 

TSiew ka aniiko; śnać myśłało czas jakiś, bo po 

chwili usłyszałem ją mówiącą: -* 
— Bez pozwolenia ojca nie pojadę... Czy zgodzisz 
si abym go 6 nie poprosiła? 

Teraz on zamilkł. 

— 0! ty mego szczęścia nie pragniesz!-szepnąl. — 
Ty tylko ojeii dobrże życzysz. 

— Nie... kocham was obu zarówno... Czasem mi 
się zdaje nawet, że ciebie wiecej od niego. 

L A wie chceśż go dla mnie opuścić! 

— o możemy się kochać, nie rozłączając się 
z nim wcale. 

Oskar westchnął > 

— Nie wierź titit i iait l abigail 
sami... koniecznie sami. 
puisim floret na ziemię: 


iok 4 ódwieco byt żelaza iiwsjał minek z "rd 


" 


| 


„waej jego części w samowolną arende. | 


| jaż cale spłacił procentem, 


zb 2 Ea są 


wiska usunąć, będa mey trodpowiedzieć: „No, prze: 
cież ogród jest dla wszystkich”... AE 
Należałoby tych panów przekonać, że są W ble- 
dzie. Ogród jest dla wszystkich, ale właśnie dlate- 
go, że służy wszystkim, nikomu nie wolno brać pe- 
Tak samo 
ulica jest dla wszystkich, nikt jednak nie mą prawa 
rozsiadać się albo w ysławać i na ulicy, tamując ko- 
munikację innym 

Jeżeli gielda lioda lanka potrzebuje jakiegoś ka- 
sjera, jakiejś sali, w którejby się mogła zgromadzać, 
powinna sobie na fo wynająć: jakiś lokal lub- plae, 
co tembardziej uczynić może, iż nato potrzebą tylko 
małej cząstki dochodu, jaki ma z pobieranych od: 
setków... 

Spodziewamy | się zatem, iż wladza właściwa nie 

pozwoli na takie nadużywarie publicznego miejsca. 


Dhiżnicy, którzy się dostali w ręce takich adeptów 


procenta prostego i składańego, niebardzo lubią 
z nimi się spotykać, wiedząe więc o tem, że Saski 
| ogród zagarnęli, zazwyczaj unikają ogrodn. Za 
kilkadziesiąt rubli, które jest winien, chociaż może 
dłużnik taki zostaje 
w. dodatku do długa i odsetków, pozbawionym 
| przez lato tej odrobiny świeższego powietrza, jaką 
znaleźć może w ogrodzie... 

Że ten dodatkowy pobór nie jest słnsznym, tò ka- 


tay przyzna; precz poda By lichwiarską z „Jet- 


niego salonu Warszawy!. 


` WIADOMOSCI "BIEŻĄCE. 


— Zaromogi szkolne. Przęd rokiem zapadło po- 
stauowienie, wzbraniające udzielania zakładom nau- 
kowym prywatnym jakichkolwiek zapomóg z fundu- 
szów rządowych i miejskich. Obecnie. zaś według 

świeżo uchwalonej modyfikacji togo zakazu zakłady 
naukowe prywatne będą mogły „korzystać m. jedno- 
razowej zapomogi unduszów miejskich, jeżeli 
przedstawią przychylną opinję władz ministerstwa 
oświaty i jeżeli na zapomogę większość, obywateli 
ARA uzyska przyzwolenie „głównego maczelnika 
raju. 


n — Z początkiem roku szkolnego 1883/4 cztero- 
klasowe progimnazja żeńskie w Piotrkowie 'Kiel- 
cach i Łomży zamienione zostaną w sześejolcłasówe 
gimnazja. 

— Eqgzamina uniwersyteckie ukończone będą na 
wszystkich już wydziałach w dniu 27-ym b. m, 
Przeszio 300 studentów odkłada egzamina na czas 
powakacyjuy. 


— Zamknięcie roku szkolnego w gimnazjach war- 
szawskieli odbędzie się pomiędzy 4-m a 28-m bs m. 


— W dniu onegdajszym rożpaczęły się egzamina 
w instytucie mażycznym. Liczba kandydatów dó 
purenta Jest Parizo mała, kandydatek zaś nie fielo 


z ME poti ankh; s aagienidego kopiow fraki, | KOP kohinaa i Wwy ydógić z pod kotary. Na twa- 
rzy jej malowało się obłąkańie. Widocznie w umy- 
śle jej i sereu toczyła się straszliwa walka, a biedna 
Karolina pod wpływem miłosnego Rio Eye nie zäa- 
wała sobie sprawy, kto ma słusznoś ojcięe czy ku- 
siciel?! 

Po chwili wysunął się Oskar. 

Posługacze kończyli zapalać lampy... W sali było 
jeszeże pusto; oprócz nas nikogo więcej. 

Zbliżyłem się do Smittera, który nie nie widział, 
nie nie słyszał. Stary oglądał szpadę pojcdynkową. 
Przed nim, na stole dębówym, leżała druga, z 
kiem wbitym na ostrze. 

wj Dobry wieczór mistrzu—rzekłem, podając mu 
reke 

— Dobry wieczór uezniu—odparł, ściskając mój 
dłoń serdecznie,—Oóż?... z kimże się dziś mierzyć 
będziemy? Ze mną czy z Karoliną? 

Zamiast odpowiedzieć, spy tatem 

— Czyje to szpady? 

— Moje. 
— Widzę je poraź pierwszy. 

— Przewietrza | je rzadko... „czasami tylko... Ot! 
widzisz, kiedy takich dwóch zuchów jak ty, poróżni 
się 6 politykę lub spódniezkę, przy chodzą wieczo- 
rem do papy Smittera, każdy osobno, prosząe 0 osta- 
tnią lekcję. Tak się to mówi... bo najczęściej... osta< 
tnich bywa więcej... Wtedy należy oko zahartować, 
przyzwyczaić do ostrza... „Wtedy wydobywam te 


panny. 
— A pan sam pojedynkije Gię... pojedynkowałeś 
się kiedy? 
— Dawniej... Dziś jako maitre d'arme, nie Wolno 


ai ię aaa dy, pod żad ? 
— TI nië biłbyś się nigdy, pod żadnym kam 
— Nigdy... chyba... dial pt dipy zamy- 
ślił=ehyba gdybym chcia kogo zabić... albo sam 
zginąć. 
Było coś tak spokojnie piskiego! w jego wyra- 
zach, że przejęty dresż¿zem, urwałem rozmowę. 


-wych. 


| 
| 
| 
| 
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yększa Aeau ukończone być mają w dnia i 
, 24=:ym b. m. A 


— Kasa iojska asygnowała rs. 2,100 na odno 
wienie i naprawę zabudowań oddziału nalewkowź| 


drewnianej "1 na przechowywanie narzędzi ognie 


— Mowa ulica powstała na posesjach p 
tala po usunięciu muru od Szpitalnej w dniu 
rajszym otwartą została. 
dotychczaś jest zamknięte. 


— Ulicę Widok z powodu przebrukowy wania zam 


knięto dla przejazdu kołowego n: na dni kilka. p 


— W „Zbiorze praw i postanowień” opublikowa”) 
ne zostało Najwyższe zezwolenie na utworzenie Y 
Warszawie Towarzystwa głochoniemych i ociemnia 
łych; zatwierdzenie ustawy pozostawiono minister 
stwi oświaty, 


— Na wczorajszem posiedzeniu wydziału egzś 
minacyjnego warszawskiego Towarzystwa dobr 
czynnośći zatwierdzony został wybór drugiego opie: 
kuna ubogich w osobie p. Bronisława Knolla iza 
stępcy tegoż w osobie p. Karola Grabowskiego. No 
womiarowany opiekun największego liczebnie h 
Warszawię cyrkmu, ma sobie poruczonem zorganie 
zowanie hówej rady opiekuńczej której działalno 
rozpocznie się z dniem 1-ym iipca r. b. 


— JE. ks. arcybiskup Popiel odprawił w dni 
wczorajszym w kaplicy seminarskiej cichą mszę ŚW: 
poczem w pałacu przy ulicy Miodowej odbyło 8 
przyjęcie duchowieństwa miejscowego, które skl 
dało attencją nowemu zwierzchnikowi swojemi 
JE, z dniem dzisiejszym. zamieszka: w rezydeną 
areybiskupiej, zkąd ks. Sotkiewicz przeniósł się Ć 
semingrjtiim, gdzie tylko do wtorku przebywać M 
ZIE. 


— Nowi biskupi. W dniu wczorajszym przyby, 
do W. arszawy leh Eks, ks. Hollak i Wnorowski. T6 
ostatni zatrzymał się w hoteln briihlowskim i zaba” | 
tu do jutra, poczem wyjeżdża do Szańca dła po 8 
gnania parafj an. Ks. Wnorowski asystować 
przy erekeji katedry kieleckiej, następnie uda 5 
do swojej djecezji. 


— Ks. Montpensier, nadzwyczajny poseł hiszpa w. 
ski, przybył w dnia wczerajszym w powrocie £ 
skwy do Warszawy. Z tarasów gmachu mieszczące” 
go konsulat Hiszpanji powiewała flaga lberyjskieg 
kr rólestwa, 


— P. Alokżander Sochacki otrzymał pozwolenie 
na wydawnistwo pisma tygodniowego w Warszawio 


p. t: Tygodnik kuchar ski. f! 


—: Do tranzakcyj na jarmarku welnianym ze st A 
ny kamica Bióidoy ego. deiegowani zoačadi; starsi 


RPO (i m 


RZ dadalo: potem znaleźliśmy się z Oskatesił p? 
ulicy: 

Qn szedł żadamany nucąc znaną i modną wówcził 
piosenkę Alfreda de 4 Pera 


I ujrzałem, Śnieżne ciało 
Drżące gięłaś ty, ` 

A oblały pierś twą białą 

Gęste splotów mgły. 

Wtedy serce zapomniało, 
Wszystko co się zowie chwałą, 
I eo wiatru tchnienie zwiało, 
Jak młodości sny. 


* Głos jego barytonowy, silny, dźwięcza 
modułowa! każdy ton, każdy frazes z gan tro po 
nym czucia. Zdawało się, że w piersi jego dzwo”” 
wsżystkie akordy miłości prawdziwej. s 

Rózmarzony, a może i wzruszony tym śpiew 
przerwałem mu nagle: 

— Kochasz Karolinę? 

— Zkąd to pytanie? ) 

— Słyszałem waszą dzisiejszą rozmowę... 

— Podsłuchiwałeś?—zawołał z wyrzutem. 

— Nie. Przypadkiem znalazłem się nieda 
was... mówiliście dość głośno. A zresztą oeh m 
masz, że tego oddawna nie widzę?... Co zamy 
uczynić? 

— Kochać, 

— I uwieść. 

— Ba!... Kocham... to mnie aż nadto tłume” 

— Ożeń się. 

Skoczył jakby elektryczny prąd nim o 

— Oszalałeś!... z taką dziewczyną! 

Napróżno przemawiałem do niego w imig BA 4 ja 
prosząc, aby zrzekł się zamiaru zamąceni* mi A 
dwómi istotom prostym, dobrym, szłae a 
się, żartował ze mnie, wyśliżgując Ry z m Nakosie 


moich argumentów dow: "zap poz 
zniecierpliwiła mnie pędami Br walka, 
że jeśli nie przestanie bałainucić 


Przejście na Nowy: iw k 


skiego straży ogniowej, oraz na odbudowę szopy| 


Lewer „AR 


* 


st 


t gioh Maksymiljan Rubinsten, oraz- ajenel 
m J. Taubwurtzel i Fabjan Bloch. | 
|. — Zwystawy. W ciągu dnia wczorajszego na- 
R plynęło < o ianiai aporo okazów. pa kt 
cej przybyło koni, mianowicie okazy PP: i 3 
3 skiego, Kozłowskiego, Popiela, Uzdowskiego, ko. 
| zarakiego, Adamowiczowej, Grabowskiego, Ma A 
_ maskiego, Hempla i włościanina welika. W dzia e 
_ bydła nadeszły okazy pp. Schiirra, Praylabekiego, 
= iwielu innych wystawców. W dziale owiec są ju 
okazy pp. ' pe Paina a i Ignacego E eei pcl 
go. Dział po za konkursowy machin i narzędzi ro 3 
niczych jest niemal zupełnie gotowy: Zwraca tu 
wagę nowo-wykończony pawilon p. Pohla 7 WyTO- 
hami żelaznemi. Dział nabiałowy, jak już donosili- 
my mieści się z tyłu po za lożami w dwóch oddziel- 

_ mych pawilonach. jednym z nich znajdzie po- 
mieszczenie mleczarnia centryfugalna, urządzona 
przez p. Lessera, a w drugimsery, mlekoiinnespecjały 

_ przyrządzane przez nasze gosposie. P, Bogucki 
__ przedstawi tu również swój wyró mleczny, zwany 
| ykefir,, wyrabiany z mleka za pomocą rośliny „ke- 
fir”, rosnącej na Kaukazie. Napój ten ma być środ- 
í iem odżywczym w cierpieniac. piersiowych i żo- 
łądkowych. Na torze ustawiają przeszkody, kopią 
rowy, nasypy, słowem wszystko co może być potrze- 
em do konkursów jazdy konnej. Pawilony, amti- 
teatra i wszelkie inne zabudowania przystrajane są 
Już flagami i zielenią. W ogóle ruch na wystawie 
gorączkowy, Uwija się tu mnóstwo wystawców, ro- 
Botników, służby stajennej, pomiędzy którą zwraca- 
twacę murzyni w malowniczych strojach, będący 
„ "wsłużbie stajennej p. Adamowiczowej. 


| skier 


Józef Rychter, nowy kierownik teatru poznań- 
g0, bawi obecnie w Warszawie. DESS 


Prestidigitator Verbeck rozpoczyna z dniem 


Jutrzejszym szereg widowisk w sali doliny Szwaj- 
carskiej, 


w „Do salonu sztuk pięknych Alessandra Krywnl- 
a przybyły następujące obrazy: Juljusza Kossaka: 
Wjazd Jana Il-go do Wiednia”; Henryka Roda- 

_ Kowskiego: „Kardynał”; T. Ajdukiewieza: „portret 
Antoniny Hoffmanowej, artystki teatru krakowskie - 
"gó; T. Axentowieza: „Przy studni w Wenecji” 
s > na ulicy w Wencji”; Juljana Fałata: „Strojni- 
T Sie”, „Cyganka”, „Aby w dobrym humorze”.i.„Zmu- 
_ dzin”; Grocholskiego: „Studjum młodej damy”; Ju- 
jusząa Kossaka: „Arab”, „Anglik”,. _„Bułanek”, 
„Ozwórka” i „Studjum z natury”; W. Koninszki: 
„Główka kobieca z natury”; Stankiewicza: „AJpej- 
czyk” i „Zamyślona”; Stasiewicza: „Wieczorna mo- 
litwa”; Z. Papieskiego: „Zadumana”, „Na Nowy 
rok” i „Studjum z natury”; S. Tondosa: „Wnętrze 
kościoła św. Szczepana. w. Wiedniu”, „Przed kate- 
drą w Monachjam” i „Ze Starego miasta w Mona- 
ehjum”; W. Wiełogłowskiego: „W krakowskiem”; 


pe 
—— 


Ko REE 7 . T 0 p TWIEY 7 > 
wszystko Smitterowi. Na takie dictum zmienił nagle 
ton rozmowy. Podał rękę, dziękująć ti za prawdzi- 


* 


L. Wyczółkowskiego: „Wspomnienie” i „Chrystus | 


w grobie”; W. Brochockiego: „Zagroda wiejska”. 


- — W przyszłym tygodnit otwarta będzie na Pod- 
walu nowa tania kuchnia oznaczona nrem 3-im. | 


— W bieżącym miesiącu przypadają następujące 
losowania papierów publicznych i państwowych. 
Dnia 13-go: 1-sza pożyczka wschodnia, 2-ga poży” 
czka premjowa, 3-ja pożyczka wschodnia (pięciopro- 
centowa); dnia 22-go: listy zastawne Królestwa. ol- 
skiego; dnia. 30-go: listy zastawne miasta Łodzi, re; 
alizacja wylosowanych w październiku r. £. akcyj 
drogi żelaznej warszawsko-wiedeńskiej i warszaw= 
sko-bydgoskiej, 

— Zsadu. Ksawery L., właściciel! sklepu ble: 
charskiego w Warszawie, liczący -lat 30-ci» stanął 
przed sądem okręgowym w 2 im wydziale karnym, 
pod zarzutem przestępstwa przeciwko czci niewie- 


ściej, wskazanego W art. 1525 i 1528 kodeksu kar |. 


łŁi popr. Sprawa ta została mu wytoczoną wsku- 
tek skargi Sara oe poszkodowanej, Seweryny 5., 
liczącej 29 lat wieku. .Nazwaliśmy ją mniemaną 
poszkodowaną, sąd bowiem wyrokiem, odezytanym 
o godzinie 12-ej w nocy, uniewinnił zupełnie pod- 
sądnego. Bzezegółów tej sprawy, ze względu na 
jej treść, nie podajemy. Zresztą i śledztwo. główne 
i rozprawy sądówe—w których przyjmowali mdział 
tow. prok. Czyczeryn i obrońca oskarżonego, adw. 
przys. Likiert—zgodnie z 3 cz. 620 art. ust. procs- 
dury karnej, toczyły się przy drzwiach zamknię- 
tych. Wstęp do sali mieli tylko sądowniey i adwo* 
kaci. i l | i 
" — '0strożnie! Przed kilkoma dniami państwo X., 
potrzębując zaszozępić ospę swojemu dziecięciu, Za- 
mówili do.tej czynności jednego z felczerów. Jego- 
mość ten jak to nieraz się zdarza,, pochwaliwszy si 
zgóry iż posiada „dobrą j zdrową”, ospę, przyby 
z limłą i takową zaszczepił. Nazajutrz dziecięcia w 
niezwykły eposa? zaognila się ręka, 4 gdy. naste- 

nie pokazała się jakaś ranka, rodzice, zawezwal 
śpiesznie lekarza. „Ten, zbadawszy stan dziecka 
przekonał się iż telczer nie ospę lecz jakąś. zarażli- 
wą materję zaszczepił, skutkiem czego biedne dzie- 
cię poddane być musi dłuższej kuracji, 


= Loencia Wnorowska. Tak się nazywa biedne, 

sześcio lub siedmioletnie dziecię zostawione wczo* 

raj po południu w Saskim ogrodzie. litościwy pe- 

wien człowiek odprowadził je do VII-go cyrkału na 

| ulieę Chłodną, w którego okolicy rodzice dziecka 
mają przemieszkiwać. Do wiadomości. 


—un— ee 


| _ — Omen. Na tramwaju praskim leży jakiś ( ómćn... 
f w ENES Bp południu rzed samymi mo- 


stem powóz napelniony hasadini wykoleił się. 
Sprowadzono dwa .konię, -których :wsvakże pomoc 
nie okazała się skuteczną. Tramwaj, stang wszy na 
poprzek, wstrzymał bieg wozów i spowodował za- 
mieszanie pa moście, Pasażerowie póęzli pieszo, 


że tozdrażńiwszy i wystawiwszy na rozmaite mę- 
czarnie i udręczenia serce biednego dziecka pusty- 


wy dowód przyjaźni, jaki mu daję, chroniąc go od. | ni, zapali-w niem żądze płomienne, że kiedyś, pe- 


falszywego kroku i przysiągł solennie, że noga jego 
więcej w salle d'arme nie postanie, R 
orsykaniu, po swojemu, podstępnie, dotrzymał 
słowa. 

Jak biegły strategik zmienił taktykę. Przeczu: 
wając, że nie zdoła czarem swej wymow skusić i 
usidlić nieszczęśliwego dziecka, obmyśli całkiem 
nowy plan postępowania w celu zdobycia biednego. 
serduszka, oddawna mu poddanego. 

Przestał bywać w szermierni. gz KL 

Karolina zaniepokojona tą przedłużającą się nie 
obecnością, pytała nas % zajęciem o0'p. Oskara de 

Seli; a i stary de Smitter niezadowolony był, że jega: 
wajlepszy uczeń więcej nie przychodzi. j. o | 
„ Od czasu do czasu, to jeden to drugi kolega Don: 
Znana, jakby namówiony; przybywszy na lekcję 
-_ fechtunku, opowiadał, że Oskar smutny, zmieniony 
| do niepoznania, pije absent ì koniak u Procopa.... to 
_ znowu, że kochają się w nim aż dwie naraz studen-, 
tki, najpiękniejsze w Quartier Latin, że dokładają 
wszelkich starań, aby go pocieszyć! RE AE 
. - Innym razem ładny chłopiee na najętym koniu 
przejeżdżał pod oknami Śmittera, chmurny jak bo- 
Later z romansu Sue lub Févala. Z uszanowaniem, 
- "ale chłodno i obojętnie kłaniał się Karolinie....i klu- 
sow j. KACZE 
ni br dni potem, w licznym orszakn szalonych 
gryzętek, śmiejących się i bałasujących, przechodził 
olo sallo d'arme. Śpiewał piosuki miłosne, a dźwię- 
'czny i wzruszający głos jego barytonowy doląty wah 
k radia nie wiedziało, co się z niem dzieje, 
mija zazdrości wpełzła do jej piersi i ssala w niej 
krew serdeczną. Szalone sys aerga d Jej 
_ przez głowę, jak groźne, jaskrawe komety, zapowia- 
De] dające kataklizmy, smutki, rozpacze; nigdy: jednak 
mie rodziły w jej umyśle zamiarów, na które Oskar 
- wczekiwał, których się ciągle spodziewał, Mniemał, 


= Ln 
pz 


wnego poranka lub, wieczora, Karolina przybiegnie, 
rzucić mu. się sama w objęcia, jakby to niezawodnie 
ućzyniłą każda ipna francuska. 

* Mylił się jednak; nie znał tej skomplikowanej 
chociaż prostej natury. Nie wziął w rachubę, żena 
ukształtowanie jej moralnej i fizycznej istoty skła- 
daly się dwa czynniki; krew matki i dnch ojca, na- 
miętność jednej i szlachetna duma drugiego. 

Pewnego wieczora wszedłem dość późno do sali 
Smittera. RUE 

„Karolina fechtowała się z jakimś grubym, ciężkim 
pięćdziesięcioletnim, świeżo wzbogaconym episje- 
rem. Czerwony, zasapany, niezgrabny nie mógł 
pojąć prostej manipulacji pierwszego złożenia się i 
natarcia. Machał floretem na prawo i lewo jakby” 
się od much oganiał. Lekcja musiała strasznie znu=' 
żyć młodą nauczycielkę, bo ujrzawszy mnie, rzuciła 
na. aja" błagalne spojrzenie, prosząc,. aby ją za- 


homme, a Karolka zbliżyła sią do mnie. < 

Z przykrością spojrzałem na nią, burzą szaleją- 
ca w jej łonie wyryła już okropne spustoszenie „na 
drobnej, śniadej twarzyczce. Oczy zapadłe, siną o- 
krążone obwódką, pałały jakimś niezwykłym bła- 
skiem; rumieniec lic jej nie krasił.  Rozdraźniona, 
nerwowa, niespokojna, mięła w rączkach chustecz- 
kę, którą od czasu do czasu ocierała czoło. 

Dziwnem było istotnie, że stary fechmistrz pa- 
trząc na-nią codzień, stanu jej nie widział i przy- 
czyny jego nie odgadł. Ale najczęściej się tak dzie- 
je. Tajemnice ducha pozostaj 
spostrzeżone właśnie dlą najbliższych. 

— QOdpocznij Karolino — rzekłem — mnie nie 
pilno. ! 

— Bziękiiją — szepnęła i siadła na wąskiej ła- 
weczce pod ścianą. 

Wytężonym wzrokiem spojrzała przed siebie. Oj- 


stąpił. 
Emitter stanął naptzeciw otyłego bourgeois gentil- 


nie odgadnięte inie- | szemi głowami czarne cb 


a komunikacja z. Pragą na/czas jakiś'ule gła przer- 
wie. «*0: i i > : 

— Zuchwała kradzież. W dniu wczorajszym o 
godzinie 12-ej w południe dwóch sporych wyrost. 
ków zabrało się do rozbicia szafki wystawowej ta 
ulicy Marszałkowskiej pod nr. 65-ym.  Przechodzą- 
cy nie zwracali na łotrów ntwagi, lecz jeden z pracu- 
jących obok brukarzy spostrzegł rzezimieszków i 
jednego znich przytrzymał. Drugi, zdążywszy sprzą- 
tnąć z szafki parę przedmiotów, nika bez śładu. 

rż „-.W.garbanni pod nrem 23-i -uli 
ao. Jra wisko r S Kotu TY, Gdókiodi po 
parzenin Wojciech J., którego w stanie beżprzytomnym od- 
wieziono do szpitala.—Na Karmelickiej Antoni Ó., najechary 
przez dorożkę mr 610 uległ ziamaniu {oba nóg i ciężkiemu 
zranieniu głowy.—Na Bugaju, pod nrem l-ym od śtieey po- 
stawionej na oknie zapaliła się firanka, a następnie fatryna 
okna; ogień ugasili mieszkańcy. t 
| tk dme 

— Nieznany dobroczyńca, 

Na jednej z oddalonych ulic Warszawy podzący 
„po kawalersku” dorożkarz potrącił sześćdziesięcio- 
letnią przeszło staruszkę. —. ć 

'Biedactwo wydałokrzyk trwógi i zaledwie pod- 
niosło się z bruku. ———-— — Sg 

Jadący dorożką wyskoczył szybko: z wnętrza we- 
hikału A po krótkiej rozmowie z staruszką, wręczył 
jej banknot sturzbłowy i... zmiknał = ' 
|` Staruszkę znamy — „kto był ów młodzian, ja nie 
WN SSES l 

— Z dziwaciw ludzkich. , 

Kilkakrotnie wspominaliśmy już o zapalonych 
zbieraczach starych marek pocztowych, „w jakich 
| Warszawa bardziej może aniżeli. inne miasta obf- 


tuje. 

i JW tych dniach mieliśmy sposobność widzieć zbiór 

jednego z tych,.. swi góneris archeologów. © < 
Ma om obecnie kolekcję wynoszącą... dwa i pół 

miljonów sztuk marek! PIB M ý l 
Jestto owóć systematycznej od lat kilkudziesięciu 

prowadzonej pracy. kę: BP om? 
Jedynym celem zbierania jest chęć posiadania 

| jaknajwiększej liczby tych „klejnotów”, jak marki 
pan 4”, z lubością nazywa. 


— Oryginalny testament. | « 
W tych dniach otwarty został testament zmarlegó 
przed trzemą sg: p B. - 
Nieboszczyk był starym kawalerem i-slynął za. 
wsze jako oryginał, a wnierając na kopercie  opie- 
czętowanego testamentu zrobił adnotację, „iżby przez 
trzy lata osnowa testamentu pozostała w tajemnicy, 
„Echa zaś gotówka, list oko i w ególe pis- 
niądze osiągnięte zę sprz „rucho: i sowa- 
ne były w paz śle Ban u Polski goło piokowa 
„Gala mäsa wyniosła ostatecznie 17,000 rs; 
E T N 
sic iŻ5z i p 5: 
| bierców a atle seba i dalszych spadko: 


i 


m 


ciec mórdował się z episjerem w końcu sali. ğ- 
środku bili się jacyś przypadkowi goście, kad 
cndzóziemcy, zasłańiając nas zupełnie przed Śmitte 
rem. ©o do mnie, mało dzieweczka Kdchodźitóm. 
mam bówiem szczęście dziwne jedno tylko, ale za 
to prawdziwe—oto ci, których pragnę obserwować, 
nigdy na mnie nie zwracają uwagi. ` 

" Zapewniwszy się, że nikt na nią nie zważa, Karo: 
lima wyjęła z kieszonki list zapieezętowany. Rozet: 
wała kopertę i utonęła w bolesnej lekturze. ~ 

Poznałem pismo Oskara. à 

Dwa czy trzy razy rozpoczynała czytanie od po- 
czątku, jakby do dna chciala wypić kielich góryczy 
do kropli wysączyć puhar z trucizną, każdy: wyraz 
zapamiętać, wyryć w umyśle i serou. Potem podarła 
papier na drobne kawałeczki i jakby odpowiada- 
jąc na pytanie, które sama: sobie zadała rzekła do 
mnie; is l fx | 

— 8ą jednak nikezemni ludzie! 

— O, są!—zawołałem. ' l 

Usiadłem przy niej, pragnąc tę chorą duszę leczyć 
słowami pociechy chrześcijańskiej. 

Już było: za powa 'Wyrazów moich prostych i 
szczerych dziecko nie rozumiało.. Wyrosło to jak 
kwiatek na pustyni... dobre, czyste, święte, ale bez 

| najmniejszego pojęcia o religji... Całem jej moral- 
nem oparciem było przywiązanie do ejca.i cześć dla 
jego honoru... I te fundamenta, podmyla, fala nie- 
| szczęśliwej miłości... Nadto wyobraźnią południo- 
wa i opowiadania matki zaludniły jej główkę jakie- 
miś marzeniami, mirażami, balacynacjami pustyni... 
Wiedziała, że ojczyzną dobrych jest nicziemska 
kraina światłości, że źli męczą się wśród wiecznych 
cieniów, że w powietrzn ode przelatują nad na- 
| piov ne eblisy i biali aniołówie.. żę 
| przy niej jeden taki 'anial-stróż ostaja ciągle, nieu» 
stannic... Ale.te wszystkie niejasie pojęcia pokr ' 
| wał sę js ciężki calun boleści i rozpaczy Nie 
rozumialaby n: fo, gdy in amckota: 
y mmie pewno, gdyby byłę spokojua, cóż 


| dopiero w stanie obiąkania, w jaki ją pogrążył list 
(D. m) 


kochanka, 


s 
GETT] Didia 


Przez tych lat trzy każdy łudził się, iż może on 
będzie tym szczęśliwym wybrańcem... testatora. 

Nareszcie asdwsdt upragniony termin i wszyscy 
w liczbie 9-ciu osób zebrali się w kancelarji re- 
jenta. 

: Rozpoczęło się czytanie długiego aż na czterech 
arkuszach drobnem prun pisanego testamentu. 

Początek zawierał autobjografję zmarłego niezbyt 
ciekawą i niezbyt pouczającą. | 

Przyznawał on się do rozmaitych błędów, lecz 
mniejsza 0 to... 

Najciekawszy był koniec testamentu, w którym 
testator wymyśla wszystkim swoim krewnym, jako 
ludziom pełnym obłudy i fałszu i cieszy się, „iż mo- 

ac trzymać ich w szachu przez lat trzy, niewątpli- 
Sis każdego dobrze zirytował”... > 

Ostatecznie cały pozostały wraz z procentami ma- 
jążek dzieli na trzy równe części i zapisuje je trzem 
córkom chrzestnym, które nie były wcale jego kre- 
wniaczkami. 

Obecnie krewni po walnej naradzie postanawiają 
na dródze sądowej zwalić testament, podając za po- 
wód,iż nieboczczyk już na długi czasprzed śmiercią 
był nieprzytomny. 

— „Apollo słowiański*, 

+ 26 y donosi, iż w Detroit zacznie wychodzić 
nowę pismo poświęcone muzyce p. t. Apollo sło- 
wu 

Dziennik zapełniany będzie przeważnie nutami 
z melodjami ze świata słowiańskiego, 

Tekst polski i angielski. 

Nowy organ ma na celu zapoznawanie świata po- 
zaoceanowego z muzyką i śpiewem słowian. 


— Poszukuje się! 

Lońdyńskie Times zamieściły anons, pószukujący 
„młodego ngeia Ph który posiadałby „przyje- 
mną powierzchowność, PSR gi z dobrej rodziny i 
mógł wykazać się pochlebnemi świadectwami o do- 
tychczasowem życiu, o zręczności, wstrzemięźliwości 
i prawach do zupelnego zaufania”. 

Ten arcymłodzieniec nie otrzyma wszakże, jakby 
(sią spodziewać należało, rączki jakiej dostojnej i 
, posażnej lady... 

. Nłe—zostanie on tylko przy zakupionym przez 
'p. Adriana za 10,000 funtów szterlingów ogierze 
ł wyścięówym „Prince” —masztalerzem!... 

VIż p. Adrianowi chodzi o jakiegoś osobliwego ge- 

| njisza dowodzi ta okoliczność, iż niezależnie od te- 


yrłoszenia polecił on osobnym ajentom szukać 
 Śapotwiedniego andydata w Paryżu, Wiedniu, Pe- 


tersbuygu i Warszawie. 


— Rząd uberńjalny warszawski wyasygnował 
symę TS. 500 na naprawę w r. b. mostów na dro- 
gach pierwszego rzędu w powiecie nowomiejskim, 
"oraz takichże dróg w powiecie błońskim i w powie- 
cie skierniewickim. 

| o= z powiatu kolskiego donoszą nam co następu- 
je: „Urodzaje w okolicy Koła przedstawiają się 
względnie dobrze. Zyta na mocnych gruntach są 
mierne, na lżejszych 1 wcześniej posiane bardzo do- 
bre. Pszenica wygląda średnio, jarzyny jak dotych- 
czas krzewią się bardzo pionie a urodzaj owoców 
w tym roku najlepsze rokuje nadzieje. W ogólności 
biorąc, kultúra rolna w powiecie kolskim uczyniła 
w ostatnich latach znaczne postępy i nbolewać tyl- 
ko należy, iż przy jakimkolwiek rozwoju materjal- 
nym nikt tu nie pomyśli o stanie umysłowym wło- 
ścian. Szkółek wiejskich stosunkowo do ludności 
bardzo mało, a i te, które istnieją, nie odpowiadają 
swemu zadaniu”... 


— Nowa cukrownia. Pod osadą Dębiem w pow. 
łęczyckim powstanie nowa cukrownia. Buduje ją 
p. Majsner, dotychczasowy właściciel cukrowni 
w Łaniętach. Roboty przedwstępne już się rozpo- 
częły, a ajenci objeżdżają ziemian większej i mniej- 
szej własności, celem zawierania kontraktów na 
plantowanie buraków. Pan M., jest jednym z nielicz- 
nych fabrykantów, który z cukrowni swojej usunął 
wszystkich cudzoziemców i do koalicji cukrowni- 
ków, mającej na celu wyzyskanie plantatorów nie- 
'chciał przystąpić, w skutek czego stał się powodem 
rozbicia zmowy tyle niekorzystnej dla wszystkich 
ziemian. 


— Teatr w Lublinie. Z Gaz. lub. dowiadujemy 
się, iż sprawa budowy teatru weszła na dobre tory. 
W tych dniach właśnie oddano urzędownie przed- 
siębiorcom plac przeznaczony na budynek teatralny. 
Przystąpiono również do zwożenia potrzebnych ma- 
terjałów. 

— Ohydne! Gaz. lub. opisuje następujący wy- 
mok świadczący do jakich rezultatów doprowa- 

może zezwierzęcona natura człowieka. Sta- 
w: w krasnostawskiem ńafoiwarku p. K. skra- 
lejr stangretowi B. 25 rs.. Poszkodowany rzucił 
podejrzguię ną pokojową, I8-ietnią niemowę Teofilg. 


mi w 

Odtąd też zaczęto dokuczać nieszczęśliwej, jedna 
zaś z pokojówek powiedziała jej namigi, 1ż postano- 
wiono ją powiesić Przestraszona Teofila uciekła... 
Upłyuęło dość dużo czasu, o wypadku i zbiegłej po- 
woli zapomniano. Dopiero niedawno stangret B. 
spostrzegł niemowę w kościele parafialnym w By- 
chawie i przypomniał sobie dawne podejrzenia. Z 
pomocą towarzyszy bezbronną Teofilę zabrano na 
furmankę i przywieziono do Starej wsi, gdzie przez 
kilka godzin znęcano się nad nią ze zwierzęcą zaja- 
dłością. Skopana, zbita, poraniona, niemowa o ma- 
ło nie przypłaciła życiem tego wypadku. Na szezę- 
ście zawiadomiony o wszystkiem rządca wsl przy- 
był na miejsce i ofiarę znęcania uwolnił. Winnych 
pociągnięto do odpowiedzialności. 

— Z okolic Warszawy. W dniu onegdajszym w Siel- 
cach spłonęła fabryka fajerwerków, należąca do p. Kollera, 
a mieszcząca się w odosobnionem drewnianem zabudowaniu. 
Spalony budynek ubezpieczony był na sumę rs. 400.—W po- 
bliżu Wawra, robotnicy przy budowie nowych fortów zatru- 


dnieni, 4 o > omiędzy sobą bijatykę, w rezultacie której 
trzech z nich: Gotlieb Szwane, Michał Januszkiewiez i Ale- 
ksander Abramski, ciężko poranieni i do szpitala odwiezieni 
zostali. 

PECO HECER LET TERZ TEZY JE RO TE TA EO YE TE ECA 


NWNEZROLOGJI A. 


+ Za duszę $. p. Antoniego barona F'raenkla, najhojniej” 
szego dobroczyńcy i przez lat 50 kuratora Instytutu moral- 
nej poprawy dzieci w Mokotowie, odbędzie się żałobne nabo- 
żeństwo w kościele mokotowskim w sobotę, dnia 9 b. m., 
o godzinie 44-ej zrana, na które zarząd instytutu uprzejmie 
zaprasza. —2035— 

+ Dnia 9-go czerwca r. b., t. j. w sobotę, o godzinie 7-ej 
zrana, jako w pierwszą rocznicę śmierci Marji Turłojowicz, 
odprawioną będzie msza żałobna w kościele Wszystkich 
Świętych na Grzybowie, na którą pozostały mąż z rodziną 
przyjaciół i życzliwych zaprasza. —2028— 

+ W kościele Opieki św. Józefa na Krakowskiem - Przed- 
mieściu odbędzie się dnia 8-go czerwca, to jest w piątek, 
o godzinie 9-ej rano msza żałobna za duszę $. p. Marcelego 
Jackowskiego. —2029— 

-+ Za duszę 6. p. Kazimierza Wagi odprawi się żałobne 
nabożeństwo dnia 9 czerwca, w sobotę, o godzinie 10-ej ra- 
no, w kościele św. Aleksandra, na które zaprasza się ła- 
skawych. —2036— 

+ Wszystkim, którzy byli łaskawi oddać ostatnią posługę 
mężowi memu Hieronimowi Raczyńskiemu, b. urzędnikowi 
drogi żel. warsz.-wiedeńskiej, a w szczególności nieocenio- 
nemu panu R., który swą światłą radą, uczynnością i sta- 
raniem dał dowody swej prawdziwej życzliwości, składam 


najszczersze podziękowanie. — Pozostała w smutku wdówa 
H. Raczyńska, —2034— 
TELEGRAMY WŁASNE 


„Kurjera Warszawskiego”. 

Wiedeń 1-go czerwca. 

Deputacji gminy wiedeńskiej w sprawie przenie- 
sienia zarządów kolei żelaznych z Wiednia do Gali- 
cji odpowiedzieli prezes gabinetu hr. Taaffe i mini- 
ster handlu br. Pino. Sprawa decentralizacji gospo- 
darstwa kolejowego jeszcze nie dojrzała. Do roz- 
wiązania jej potrzeba jeszcze co najmniej roku. 
Sztab jeneralny oświadcza się przeciw niej. Władza 
centralna kolei żelaznych pozostanie zawsze w Wie- 
dniu; niektóre tylko organa administracyjne prze- 
niesione zostaną do krajów koronnych. 

Wiedeń 1-go czerwca. 

"Tutejsze stowarzyszenie mieszczańskie „Lieben- 
berg” wniosło do sejmu niższo-austrjackiego petycję 
o wzniesienie pomnika na pamiątkę odsieczy Wie- 
dnia w centrum miasta, tudzież o urządzenie mię: 
dzynarodowego obchodu rocznicy, jako'wypadku, 
mającego charakter ogólnie-europejski. o 

Berlin 1-go czerwca. 

Zamknięcie sesji parlamentu niemieckiego nastą- 
pi w przyszłym tygodniu. Wzięcie pod obrady 
budżetu przyszłorocznego zostało przeto znowu za- 
kwestjonowanem. 

Paryż 1-go czerwca. y 

Oświadczenia posła chińskiego, markiza Tsenga, 
wywarły tu jaknajgorsze wrażenie (patrz artykuł 
wstępny; przyp. red.). 

Paryż T-go czerwca. 

Ludwika Michel oświadczyła, iż nie przyjmuje 
adwokata i będzie broniła się sama przed sądem. 

Beym 1-go czerwca. 

Moniteur de Rome powiada: Wniesienie do sejmu 
pruskiego przez rząd projektu nowego prawa ko- 


ścielno-politycznego jest ważnym krokiem naprzód 


+ ba 


w sprawie ugody że Stolicą Apostolską. Środki rei 
presyjne, którymi grożono, zostały usunięte, z czego 


wynika, że książę Bismark nie zawsze grozi na serjo. 


Na podstawie nowego prawa kanclerz niemiecki bę. 
dzie mógł dalej prowadzić układy. 

Londyn I-go czerwca. 

Standard podaje wiadomość, iż turecka rada w. 
nistrów postanowiła wysłać do mocarstw notę od 
pierającą podniesiony projekt przyniewołenia Porty: 
do wprowadzenia reform w Armenji. Porta żądać, 
chce zwłoki a to z powodu trudnego położenia finan- 
sowego. 

Londyn 1-go czerwca. 

W Kanadzie angielskiej rozwinięto agitację celem 
utworzenia filji irlandzkiej ligi narodowej. 

Nowy Jork 1-g0 czerwca. 

W Toronto wybuchło ośm wielkich pożarów, któ- 
re przepisują fenjanom. 

Belgrad 1-go czerwca. 

Senator Kristicz wysłany na miejsce zamieszek 
celem uspokojenia ludności, która rzuciła się na po- 
licję (z powodu stemplowania bydła; przyp. red.). 

Cetynja 1-go czerwca. 

W sobotę i w niedzielę odbył się w Albanji cały 
szereg potyczek wojska tureckiego z górskiemi ple- 
mionami. Terytorjum plemienia Kastrati zniszezonez 
osady leżą w gruzach. W poniedziałek zawarto 
24-godzinny rozejm i rozpoczęto układy. 

Cetynja 1-go czerwca. 

Walka rozpoczęła się jeszcze w sobotę. Ośm b 
taljonów piechoty wojsk tureckich atakowało 
z dwóch stron górskie plemiona Mallisori. Krwawa! 
bitwa przeciągnęła sie aż do następnego dnia. Woj- 
skom tureckim dopomagał w ich operacjach statek 
wojenny turecki na jeziorze Skodarskiem. Rezulta 
bitwy niewiadomy. 

Petersburg 7-go czerwca. 

Ze wszystkich okolie Rosji nadchodzą wiadomości o spaw 


dłych obfitych deszczach. Stan posiewów jarych wyborny.) - 


Petersburg 7-go czerwca. 

Z Charkowa donoszą, iż cena wełny wzrasta. W Rostowie! 
zapotrzebowania na wełnę dońską z zagraniey słabe, Na, 
Kaukazie urodzaj traw bardzo świetny i sianokosy rozpoczę - 
te. Widoki urodzajów zboża bardzo pomyślne. W Nikoła- 
jewie handel bydłem, końmi i owocami wielce ożywiony, — 
wypłaty odbywają się w gotowiznie. b 


Z MOSKWY. 
Telegramy ajencji północnej, 


Moskwa 1-go czerwca, | 

W dniu dzisiejszym uroczyście otwarto świątynią 
Zbawiciela przy odgłosie dział armgtnich, tysiąca 
dzwonów i okrzykach ludu. Najjaśniejsi Państwo) 
przybyli na miejsce o godzinie 10-ej, Najjaśniejszy) 
Pan konno, a Najjaśniejsza Pani i Wielcy Książęta 
w powozach odkrytych. Najjąśniejszych Państwa 
przyjmował metropolita moskiewski Joannikij w o- 
beeności duchowieństwa u wrót zachodnich świąty- 
ni. Po objeżdzie wojska, które otaczało plac cerkie- 
wny, Najjaśniejszy Pan zszedł z konia i, prowadząc 
pod rękę Najjaśniejszą Panią, wszedł do wnętrza 
świątyni w towarzystwie Wielkich Książąt. Skrzy- 
dło północne zajęli weterani, deputacje pułkowe, 
kozackie, gubernjalne i miejskie, południowe zaś 
członkowie rady państwa, ministrowie, senatorowie, 
dygnitarze dworscy i damy dworskie w kostjumach 


narodowych, na skrzydle zachodniem stanęło ciało 
dyplomatyczne. Najjaśniejsi Państwo skierowali się ` 


w stronę ołtarza głównego, gdzie też niezwłocznie 
zaczęło się poświęcanie tronu. O godzinie 11%, Naj- 
jaśniejsi Państwo i duchowieństwo odeszli do wrót 
zachodnich, gdzie już się znajdywały relikwje świę-' 
tych, przyniesione z soboru Uspiehskiego. Uderzo- 
no w dzwony, działa dały ognia, orkiestry pułko- 
we zagrały hymn narodowy. Metropolita przyjął 
relikwje na swoją głowę i pochód ruszył z miejsca, 
obchodząc sobór dokoła po drodze usłanej czerwo- 


nem suknem. W równych odstępach stali tu chorą-| 


żowie rozmaitych pułków, uczestniczących w obcho*; 
dzie. Gdy pochód wrócił na miejsce, w wrotach, 


zachodnich odbyło się krótkie nabożeństwo przy .. 


zamkniętych drzwiach cerkiewnych. Następnie roz-j 


RF 


+ 
T 


D 
$> 


warły się drzwi świątyni, pochód wszedł q wng- 


trza, gdzie ponowiono obrzęd p p więcenią, W czasie 
czytania modlity „Boże „Wiel è vegy, Scy obecni, 
mie wyłaczają cudzoziemców, przy klękli, Protodja- 
kom zaintonował długie lata Najjaśniejszemu Panu, 
Pamującema Domow wieżą paię w Popy an 
Czywającemu Aleksandrowi ogosławionemu, Mi- 
ołajowi i Aleksandrowi "org z oraz długie lata ar- 
mji. W tym czasie salwy działowe Zwiastowały lu- 
dowi o modlitwie za długie lata Najjąśniejszemu 
Panu. Następnie odby ło się nabożeństwo w soborze. 
Wnętrze świątyni, wzniesionej ną Pamiątkę wojny, 
(olśniewa przepychem i ogromem, 


TELEGRAMY HANDLOWE, 


Berlin 1-go Cz%IWca godz, 9 min. 35 wieczór. 

Cechą wybitną giełdy dzisiejszej berlińskiej była 
zupełna cisza w interesach, którą qo tak nizkich do- 
szła rozmiarów, iż wywierałą bardzo silny nacisk na 
wszelkie kursa., Szczególniej ucierpiały przy tym 
stanie rzeczy akcje kolei, mających przejść na wla- 
sność państwa. Z rent obcych węgierskie cofnęły Się 
w cenie, rosyjskie pozostały bez zmiany. Natomiast 
akcje górnicze lepiej się trzymały i znowu się W 
kursie podniosły. Ruble przy znpełnym braku oży* 
wienia pozostały w niezmiennym kursie. Kierunek 
działalności wogóle nieokreślony, chociaż usposobie- 
nie nie zdaje Się być bardzo złem. Pieniądz zresztą 
jest obfity, 2 dyskonto Pë watne 23/, w żądaniu. 

gerlin 1-g0 czerwca, (godzina 5 minut 40 w.) 

otowanie urzędowe giełdy), 

Bilety banku rosyjskiego w tranz- 


akcjachnatychmiastowych , , sa 201.70 . 
Weksle na Warszawę , , , , asza, - „BOLO 
Weksle na Petersburg krótkoterminowe 200.90 
Weksle na Petersburg długoterminowe 199.50 
Bilety banku rosyjskiego na dosta- 

wę w końcu miesiąca, . . . . . 202— 
Wschodnia pożyczka Il-ejemisji. . . 57410 
Akcje kredytowe. , „. . ... «. 510— 
Listy zastawne serja I-sza. „;, „ „, 62.80 
Weksle na Londyn krót. . . | 4. TST "BOZE 

h X E e n DIG Tata 
Żyto w towarze gotowym . : RMA 


Żyto na dostawę ...... 


; owiedzieli wezoraj o stanowisku waluty 
i Ts org giełdzie berlińskiej, da się zupełnie zasto- 
poe i do dnia dzisiejszego. Powyższe dopesze dokła- 
rk ta wykazują, iż nie zaszły tam żadne zmiany i 
pozwaną la interesów przeważa obecnie wszelkie inne 
p Sa, ai giełdę zwykle odziaływające. Kurs 202 re. 
WE, na końcu miesiąca niezmieniony, usposobienie 
a a a kierunek dalszej działalności niewyraźny 
Wie 50h obraz stanu rzeczy, nie lepszego przowidj”: 
z ab LER Ua a Z Petersburga również nic az 
e i "dalej więc również giełda WESA i. 

e ; ; À 

do czasu w notowaniach swych pozostać bę Ę z 


mm jazdy m drogach żelatngch. 


do Płocka co 


Warsz.-Wiedeńska: 
,Pośpieszny ô klasy . . . - 
z aż A i klasy Ź ją o dą 
"BB ze pociągi 

| a ia A 


Jący do Nowej- 
o południu, 


gą łódzką. ; Aleksandrji (Puław) o 

„Kurjerski 2 myć iotrkowa dniu, a przy bywającym 

„Osob. miej. 3 kl do sk 6 m. wieczorem 
Warsz.-Bydgoska: 


Kujerski 2 klasy. TOE. 
Osobow, ABY - - <a 
<GRob-iojdó. 3 kl. do Kutn 
` Warsz.-Terespo U 
Kurjerski 2 klasy + * Ju 
-wmaćj 3 u. Ad 
Osobowo-towarowy * > 

| Warsz.-Petorsbursk*. . 0 
'Kurjerski 2 klasy- $ 


5 i» 'gowla: 5) Obrazy. 
' giewska do B° d 
" Nadwiśl- ? 


. 
. 4 p 


Osobowy + *_ . » : ene 


1010r. I ezór, w 


mai 
ien (oprócz niedziel) o godz. 9 
z rana. — Z Płocka do Warszawy codzień 


ch. | (oprócz poniedziałku) o godzinie 6 z rana — Piątek dnia 8 Czerwca 
Odchod. Prz CR -Aleksandrii san i 
i ; PTA Nowej-Ale sandrji (Puław) do Sandomierz ~ 
__ POCIĄGI: m w poniedziaiki, środy i piątki o godz. 5 w ża | KONCERT Juljusza Laube, 
e W WEEEEENN AE E 


z rana.—Z Sandomierza do Nowej-Aleksandrji 
(Puław) we wtorki, 

odz. 5 z rana —Statek 
Aleksandrji (Puław 
) .19czy się z pociągiem drogi že.. 
aznej nadwiślańskiej odehodzycym z Nowej , 8% W 


Przez Rząd zatwierdzony i 
KOMISSOY 


SALA IOYTACYJNA PRYWATNA 


ks gu wyroby galanteryjne, kufry, walizy, 


Otwarta codzień od godz. 9 rano do7 Wig- 
więta, od 12 do 6. 27 


TB” 
CENY ZBOŻA. o 
Z dnia 7-go czerwea roky 1883 s" stacji „Praga“ drogi żela- 


znej warszawsko - terespolskiej. 


enica wyboro ia 124—135, ordy= 
magia 90—120. Va 138—151, średnia sień 


wto wyborowe 95 — gg, średnie 89 — 93, ordynaryjne 
Sj ęczmień wyborowy 75—97, średni —.—, ordynatyjny 


-Owies wyborowy 100 — 108, średni 93—98, ordynaryjny 


—91. 
* Groch 76—122. Gryka 100—120, Kasza 140—168. 
B. Werner et Comp. 


Pow DANA ae, 
koni, bydła, owiec, rzady chlewnej i drobin 
w roku 1883, 


— 

Program konkursów gospodarczych, obejmujących pró- 
by inwentarza pociągowego, uprzęży, oraz przedmiotów 
związek z chowem i pracą koni mających. 

1. Próba koni pociągowych, wszelkich typów, w sto- 
sunku do ich wagi żywej (możliwa tylko Przy zapisaniu 
się przynajmniej trzech współubiegających się). 

Nagroda: rs. 50 (ofiarowana przez p- Karczewskiego). 


zawodniczeniu przynajmniej trzech 
się). 

abron: rs.. 25 ili 
Wyścigów Konnych). - 

Ili. Próba najpraktyezniejszych uprzęży na konie 
robocze i na woły, z uwzględnieniem ich ceny i trwa- 
łości. 

Nagroda—za uprząż na konie: Medal brązowy i list 
pochwalny (od Tow. W. K.) 

Nagroda—za uprząż na woły: Medal srebrny i list po- 
chwalny (od Tow. W, K.) 

IV. Próby porównawcze bez nagród: 

a) Próba porównawcza pługów bezkoleśnych i pługów 
z przodkiem, jednego systemu i jednakowych pod wzglę- 
dem rozmiarów ich wielkości, w jednakowych warunkach 
pracujących, celem udeterminowania stanowczo Wwy ŻSZ0- 
ści jednego lub drugiego. Pod względem dokładności 
działania zużycia siły pociągowej w zwykłej i odpowie- 
dnie głębszej orce. 

b) Próby porównawcze pługów pojedyńczych, najbar- 
dziej u nas w kraju rozpowszechnionych, w jednako- 
wych dla każdego warunkach dokon „Się mające, dla 
udecydowania do jakich robót każdy z nich najlepiej się 
nadaje. 

c) Próby porównawcze wieloskibowców, z jak najtro- 
skliwszem obliczeniem zużywanej przez nie siły pocią- 
gowej, dla oznaczenia, o ile pośpiech w robocie przez nie 
osiągnięty, równoważy się zwiększoną do ich użycia siła 
pocięgową. i 

d) Próby porównaweze kultywatorów, z zaznaczeniem, 
w jakich razach, oraz w Jakich warunkach, narzędzie to 
(mając na względzie jego koszt i ciężar) da się z korzy- 
ścią Używać. 

e) Próby i ocenienie nowowynalezionych narzędzi rol- 


st pochwalny (od Towarzystwa 


| niczych, siłą koni lub wołów w ruch wprawienych, lub 


tych z dawniej wynalezionych, które zmianami lub ule- 

pszeniami, zastósowanemi do nich w ostatnich czasach, 

korzystniejsze ielr działanie zapewniają, 
Uwaga. Próby dokonywać się będą: 


Dolina Szwajca 


4: Z Warszaw v 


między innemi: 


czwartki i niedziele 0 s 
Uwertura Phadra, Masseneta. 


>asażerski j zbiwa= 
0 godz. 1 i 
Gawot Rameau.— Polonez 


pa 2 m. 32 po połu- 


o Warszawy o godz. Początek o godzinie 7- 


kaucjonowany 
WY 


amerykańskim. 


Lohengrina Wagnera. — Der Ruh 


nez, Moniuszki. —Dru- 
Slerska Rapsodia, Liszta—Uwertura 
beron, Webera.-—Preludium Bacha. 


Cena wejścia kop. 30-—Dzieci kop. 15, 
TEATR BELLE-VUE. 


Widowisko i Koncert. 
Codziennie wieczorem o godz. 8.: 

Wielkie Przedstawienie. 2 

Człowiek - Wąż. 


Cudo największe epoki, występuje co wieczór 
o godz. 11-ej—TEATR RIGOLO. 220 


W. WIERZBNI 


jest do sprzedania różnej słomy okolo 
centnarów 200. Tamże do wynajęcia lokal 
na lato, w domu Łaziebiym 2 pokoje. i küe | dzień, 
chnia, Wiadomość ną miejscu, ~~ 3 


W ogóle: a) na dwóch kawałkach ziemi w odmien 
nych warunkach upr: aw się znajdujących t j. na ugorze 
dnte Już poprzednio wyoranej, zbronowanej i odle 

ej. | 

b) na przestrzeni dla każdego rodzaju narzędzi jedna | 
kowych t. j. dla pługów Po 15 prętów długości i po 9 
pręty szerokości, dla wieloskiboweów i kultywatorów 
Przy tej samej długości a po 4 pręty szerokości, 

c) przy pomocy dynamometru Regnera, zastosowywa 
nego do każdego narzędzia, które wymagać będzie ozna 
czenia zużycia siły pociągowej, r 

na narzędziach dokładnie do prób Przygotowanych 
t. j. obtartych, uregulowanych—jednem słowem poprze z 
dnio już wypróbowanych oddzielnie. 

W szczególe przy ocenie: 
na ilość roboty wykonanej, ze wględu na czas i zuży. 
tą siłę; 

na dobroć roboty; 

na koszt roboty narzędziem; 

na techniczne wykonanie narzędzia; 

na domniemane zużycie się tegoż. ; 7 

Próby; I, II, III odbędą się na placu wystawy, ntóby 
porównawcze bez nagród (t. j. IV) trwać będą przez dni 
pięć, a mianowicie w d. 8, 9, 11, 12 i 13 czerwca. (n. s.) 

r. b. w Moczydłach pod Warszawą, 

Bliższych szczegółów eo do terminow, godzin i Sposo- 

bów komunikacji z miejscami prób udziela komisja. 


Cyrk Ciniselli. 
Dziś wielkie przedstawienie. 


Szczegóły w afiszach i programach wieczornych, = 
Początek o godzinie 8-ej wieczorem. —529— 


| 

Teatr „Nowy Świat" i | 
A 

i 

| 


(ulica Wowy-Świat niy 24) 
Dzis: „Jack“, sztuka w 4-ch aktach. 


„Alhambra* 
(drugi teatr No wy-SŚwiat, ul. Miodowa) 
Dzis: „Dzień i noc“, operetka, —2017— 


5 
1 
y 
= Dentygia pe m A Z AE Z 
— Dentysta JM. FA. Neumark, b. wycho- | 
waniecspecjalnych szkół dentystycznych w Ame ce, j 
prez lat12 bez przerwy W mieście tutejszem prakty- j 
ujący, wstawia y po rs. 2 najle zym systemem j 
z łowackie nr 9. —1952— = 


— B-sta Hdzikowski, b. asystent przy wied. 
szkole dentystycznej (Leszno nr 1, od 10—6) wsta- 
wia sztuczne zęby najpraktyczniejszym systemem 
kde ję 5 wykończeniu, z gwarancją 8-letnią, 

o rs. 2. Codziennie od 1—2 wyjmuje zęby bez 

lu, za pomocą gazu znieczulającego, (847) 


— Dr Grodzki leczy chorobą sekr 
oraz niemoc wskutek takowych. Złota D; (2005, 
lera przyjmuje chy: 
1 sekretnemi (wener) i 
skórnemi, na stałe pomieszczenie i przychodnich 
od godziny 10—12 i od 4—6. Krakowskie-Przedmie” 


M 


— Dr E Brüht ordynujo, jak v Jeja == 
rody W Gleichenbergu (Villa Podłe. 
oten). :6 


—1786— 
4 Ę s 7 | A PSE Rn 
rska, Uprasza się o zwrócenie do Redakcji 


— Wstęp do 
mestempel 


W d. 28 Czerwca (10 Lipca) 

1883 r. o godzinie 10 z rana 

w Wydziale 4 Sądu Okręgo-. 

wego w Warszawie, sprzedane zostaną > 
w drodze działów: 

1) Nieruchomość M 2,683 w Warszawie 
rzy ulicy Bednarskiej położona. wraz z cał- 
owitem urządzeniem łazienek (Majewskiego), 

w tej nieruchomości mieszczącem się —Licy- 
tacja rozpocznie się od sumy Rs. 75,055. 

Nieruchomość M 44 przy uliey Stąre- 
Miasto położona. Licytacja zacznie się od su. 
my Rs. 27,822. — Bliższe wiadomości reki 
można u Komisarza Sądowego Gaw k ziąć 

więtojerska M 17 iu niżej pod, i ryłowa, 4 

arszawie przy ulicy Świętor, pisanego w i 

zamieszkałego, tojerskiej N 134. 


. s 12 
_ByKozanecki, adwokat przysięgły. 


Masło Świeże, 
l Arsżałkowska M 65. i Wiadom ! 
© 2208 w Czytelńj -w pódwófzu na dole, $ © 2226 , 


ej. 1278 


Ostrzeżenie. 


Z dniem 1 Ozerwea.r. b. oddaliłem Henryka 
Fajgebauma mego korespondenta i od dnia te- 
go Żadnej styczności z nim' nie mam i mieć 
nie będę—F. Fodłowski. 2252 


=== Le 


Wielka sprzedaż!!! 


Z powodu wyjazdu jest do sprzedanią wielki 
wybór psów, 4 mianowicie: Mopsy angielskie 


oryginalne, mała Oharty, Pinczery, 1 Buldog, . 


oraz Papugi i inne ptaki. Hotel Litewski, ul. 
Nowo-Senatorska 2 5. vafi 
2252 Ernest Pescheli 


Bo sprzedania tanio: 


s 
Garnitur Mebli mahoniowy, urzędowej roboty, 
za rs. 115, Szeslong, Kozetką, Foteliki, Biur- 
ko, Otomana, Garnituc francuzki, Garnitur o- 
rzechawy.: Tamże przyjmuje do przerabiania, 
Meble, Materace itp. reboty, wykonywają się 
jak najstaranniej, ceny b. przystępne-—Bie- 
Jański M 4. 225 


Osoba młoda 


poszukuje odpowiedniego towarzystwa do No- 

wogo-iłiasła, na wspólny koszt. Wisdom: 

Erywańska M 1, między godz. 9—6, stróż 
2283 * 


wskaże. 
Do sprzedania 


80 link, wy 


mocno, elegancko zbudowany, do 1-goi paru 
koni, osie do oliwy.-—Wiadomość: ul. Żytnia, 
wprost Wroniej X: 4, mieszk./1. 22075 


amirykab i arg MN 


do wynajęcia na czas wystawy i wyścigów. 
Wiadomość dzisiaj od 68 MARNE KŚ: 
do 1% w południe, w kantorze najmu karot, 
na phezeie, plad Warecki. Tamże klacz wierze 
chowa do sprzedania, 2260 * 


Długa 22, mi 


Radea d 


SĄ Niemiec, kawaler, w wiekn lat 43, ro- 
4 dem ze Szlązka, posiadàjgey jezyk pól- 
i skti i niemiecki, obeznany z techniczne- 
% mi i rzemieślniezemi zakładami rolni- 
ai ctwa, od młodości pracujący w tym fa- 

| chu, jako urzędnik przez długie lata, B 
[4 w renomowanych gospodarstwach, na co W 
A posiada dobre świadectwa i rekomen= | 
3 dacje, Obeznany jest również z tutej- ph 
j szemi stosunkami. Poszukuje odpowie- $ 
H4 dniego miejsca w Królestwie, lub w § 
|) południowej e Łaskawe ofer- Ẹ 
H ty uprasza się skladać w Biurze O- 

i | pot Rajchman i Frendler, 
y Senatorska 88, pod lit. E. G. Na 
żądanie przedstawi gwarancję: 1642 


EPE TT 
Kwai 


Do Magazynu py Randeau, Niecała R 8, 


potrzebne są famy? 


kompletnie uzdolnione, do staników i spódnie. 


Prowizor 


potrzebny jest zaraz do apteki w Ko- 
wieńskiej guverni, w miasteczku Rakiszkach. 
Recept rocznie do 3,000. Wiadomość o wa- 
runkach w hotelu Polskim pod M 36, o go- 
dzinie-8 wieczorem. 1 1646 


Miody Człowiek, 


żonaty lub kawaler, posiadający praktykę 
handlową i dokładnie język niemiecki, znaj- 
dzie zaraz posadę podróżującego w 
jednem. z większych miast na prowincji — 


Szęzegółowe oferty z oznaczeniem dotycheza= 


ke 


8ówej czynności, przyjmuje Biuro ogłoszeń 
Rajelimana i Badacz enatorska 18, pod 
lit. 8. M. Ç. 1643 


„ Bardzo tanio!!! 

wa z Kilka garniturów . gustewnie 
biurka, łóżka, 
róg Złotej. 


= Po. ch, szeslągi, kozet 
taalety itp. AR . tozety, 
L. Bronort Marsan koska 32 


„| domość Chmielna 9, mieszk. 7, 


WET 


"HL KUCHARZEWSI 


dawniej F. SOKOŁOWSKI, 


Diwa Skad Wód Mineralnych Uoduralnyth 


wprost ze źródeł sprowadzanych. A 
przy Aptece, ulica SENATORSKA Nr fl, wprost Miodowej; 


Z pierwszych tegorocznych, w odpowiednim czasie przez miejscowe administracje 
fl tak rządowe jak i prywatne zatządzonych czerpań u źródeł, nadeszły od ta- 
* kowych bezpośredniemi pociągami dróg żelaznych wody mineralne, zarówno 
krajowe, jak i ze wszelkich Europejskich źródeł. i 
Równocześnie nadeszły i pomocnicze przy wodach i kąpielach artykuły leczni- 
czę, jako to: szlamy, ługi, mydła, wyciągi, sole i pastylki. | 
Transporty te w ciągn sezonu uskuteczniane będą co kilka tygodni, ażeby za= 
wsze świeżemi. wodami,: ekspedycja .dopałnianą była. 7 
Broszury oryginalne, ze źródeł nadsyłane, dolączane są do każdego obstalun- 
ku bezpłatnie, o vzem mam honor zawiadomić WW. PP. Doktorów, jako też 080- 
by używające kuracji wodami minerałnemi, 3 
Wody ze Składu mego otrzymywane, są w wielu Aptekach warszawskich, o- 
raz w Aptekach prowincjonalnych, tak w Królestwie, jako też i w Oesarstwie, rô- 
wnież i w Zakiadach |eeznięzych kąpielowych. 1404 i 


H: KUGHARZEWSKI, Magister Farmacji. 


tic DALTA Z 


i 


2 + e r 844 MRE ORAZ O, ZRT 
PERED O RO RZS WRACA 


Przysposobienia i sprzedaż niżej wymieniońego środka, jako niezawierającogo 
w swym składzie części szkodiiwych dia zdrowia, dozwolone na ogólnych zasa- 
dach handlu. 


iiam basong Halt- EUKI. 


Eliksir dla wzmocnienia włosów Williama Lassona, jest bez zawodu najpewniejsyym 
i najlepszym ze wszystkich środków dla wzmocnienia i bujnego porostu WŁOSÓW; wy- 
nalazca nie twierdzi, żeby! włosy wyrosły tam gdzie ich wcale nie było, (bo taki środek na 
świecie nie egzystuje, pomimo że w wielu gazetach można wyczytać o takim cudzie). 


JBalisrix Lassona 


wzmacnia skórę na głowie i korzenie włosw, tak że w bardzo krótkim cezasię przestają wy- 
padać i nowe włosy wyrastają bystro, z niezaschniętych jeszcze korzeni, 


Biiis=ir KL aassECNLIA 


posiada już wielkie uznanie nie tylko w Europie, ale nawet w Półnoenej i Bełudniowej Ameryce. 


Cena dużego íl, rs. 8 kop. 50. 
Główny Skład w Periumerji 


ALEKSA NDRA LIPINK, 


nadszędł znów transport HKawioru świeżego Astrachańskiego i prasowanego 
w najlepszym gatunku, oraz Bałyka z Jesiotra i Biąłoryby, Łososia wędzo- 
nego, świeżych Siedzi pocztowych i Kilek rewelskich. 

Z czem się polecam łaskawej Publiczności. 


MIKOŁAJ ŻYŻYN, Nowy-Świat 37. 


-1634 


5 godzin drogi 
od Warszawy, 


Zakład Leczniczy 


Stacja drogi 


żelaznej | godzina od Lu- 
Sa SE, : blina. 
Nadwiślań- Poczta i Tele- 
skiej. graf 


CAŁY ROK OTWARTY. na miejscu. 


Sezon letni od 15 Maja. 


Zakład obszerny i wystawnie urządzony, w miejscowości malowniczej i odznaczającej 
się pod względem sanitarnym. Posiada przeszło -150 wygodnie urządzonych pokoi goScin- 
nych i liczne wilie prywatne w bliżkości zakładu położone. Zakład rozporządza mort 
cemi środkami Jeczniczemi: 1) Leczenie wodą w specjalnie urządzonym Ins e 
Arapera Gimnastyka- lecznicza, Dyətətyczne stołowanie chorych, 

oktroternpia eczenie Atenom i rozrzedzonem powietrzem. 2) Kuracja Kumy- 
sem naturalnym, kuracja mleczna i serwatkowa. 3) Kuracja wodami żelazistemi 
Nałęczowskiemi (szczawa .żelazista),, oraz wszelkiemi innemi wodami mineralnemi natu- 
ralnemi is nemi, kąpiele żelazistć Nałęczowskie, kąpiele borowinowe .(blotne), oraz 
wszelkie inne kąpiele sztuczne. Nałęczów jest wskazanym we wszystkich chorobach chro- 
jmieznych, głównie zaś nerwowych, katarach żołądko-kiszkowych, w katarach dróg odde- 
chowych,. osłabieniach organizmu, bezkrwistości, bladaczce, chorobach kobiecych i t. d. 

Cena całodziennego boa) kry z leczenlem od trzech rubli dziennie. Bliższe obja- 
śnienia udziela Administracja 
ęowski (Konsultant sezonowy). 


Wila- mua, 


Gerla siala 


lac pod fabrykę, młyn wodny z 2 włóka- i 
5, gruntu do Et nd w Gro sku, p w ilości kilkunastu tysięcy, do sprzedania, — 


Wiadom.: Tamka 9, u właściciela domu. 2204 


| 
A | Sklad Kaszmirów, Świętokrzyzka, nóg Włó- 
| 


kłądu, Dr 6. Doliński (Dyrektor Zakładu), Dr c Boko 


M 
s. 
r 


D. 5 Czerwca nad wieczorem, 


ROD no 


jj | czkę obejmującą ra. 170 w goto 


biono pi 
Źnie. tpm 
| Zast. T. K. Ziemsk. za X: 145308. — Uszoiwy: 
| znalazca złożyć raczy p. Sobierańskiemu, Re-. 
jentowi przy Sądzie Okręg., który za poszko- 
dowanego powyższą nagrodę wypłaci. * 2227, 
——— c 111 —->->-2-> > 


Letnie Mieszkania 


w Sielcach, 10 minut drogi od stacji trame. 
wajowej i rogatek Belwederskich, w ógro-, 
dzie, w uroczem położeniu, vis-4-vis es. parku. 
Belwederskiego, do wynajęcia każdego czasu. 
Bliższa wiadomość u właściciela tey, 


dzimierskiej. 1652 


JWCE 


W dobrach Koniuchy, g, Wołyńska, pr Wło=, 
dzimierski, st. kolei Brzeskie; 'Rożyszcże, 5% 
do sprzedania owce: 210 skopów i 90 matek, 
zdatnych do chowu, a 160 skopów i matek, 
na rzeź. Bliższa wiadomość 'u adm. d. Koniu- 
chy, lub w Zarządzie Ordynacji hr. Krasiń= 
skich, Krakowskie-Przedmieście 410/5. _ 2204 


Świeży transport 1620 


Cygar hawańskich 


firmy Bock & C° w Hawannie, 


otrzymał Handel Win i Delikatasów ` 
Ant. Słępkowskiege, 


WIERZBOWA. JE 5, 


-jest do odstąpienia ol św. Jana lub św, Mi- 
chała z chem urządzeniem 


pierwszorzęlny Magazyn, Mól, 

prowadzony prze lat kilka z bardzo dobrem 
powodzeniem. Przy sklepie jest pókój z przed- 
„pokojem. Powyższe odstępne ntoże być spła- 
„cone. ratami. Komorne rocznie Rs. 1,300:— 
, Wiadomość na miejsen w składzie: wstążek. 
„Krakowskie-Przedmieście Xi tuwptost Ko- 
„pernika. 2247 


| GarniturMebli 


| 
|| 
sb | składający się z kanapy, 4 foteli i 12 krze- 


sel, palisandrowy, utreehtem kryty, oraz stół 
( palisandrowy,. do odstąpienia za umiąrkowa- 
| ną cenę— Wiadomość: mica Kotzebie Se 10, 


6 | w Biurze Ubezpieczeń Życiowych, c©ódziennie 
y | między godz. 3 a 5 po poludniw. 


1648 


-a [IE 
aram Biedny 


pod firmą 


W. Kleczyński S-ka 


Krakowskie-Przedmieście Nr58, 
w gmachu Resursy Obywatelskiej, 
poleca wielki wybór Kretonów i Sa*' 
|  fynetek po cenach następujących: 
krajowe, łokięć po kop. 10, 1 
| Kretony goi iS a 2 
rapcuzkie, w oro 
Kretony ME, łot. po kop. Hg ij 
ą francuzkie, w wyborowym 
| Satynetki tunku, łpok.55,60. - 1B68 


RES" Na Krakowskiem-Przedmieściu pod 
M 1, obok składu p, Leona Krupe- 
ckiego, jest do odstąpienia od S-go Jana lub 
od S-go Michała: i 


OKAZAŁY SKLEP 


z Wielką Wystawą, 


dwoma porota po za sklepem, oraz 

ma przedpokojami, kuchnią, suteryną z o- 
knent i piwnieą; byłby. najstosowniejszy na 
pierwszorzędną eukiernię lub na składy hut- 
towa kolonjalne, blawatne, płócienne albo na 
wielki skład nici Jub magazyn. mód. "Tenże 
lokal może być podzielony na 2 sklepy. Kos. 
morne za cały lokal t. j. 2 sklepy” rocznie 
rs. 2730. Wiadomość u p. 8. Hi Deh owskie- 
go w skladzie wstążek wprost Kopernika 
pod Ñ 1 2246 


Ep aa e aSa 0; a © 


- NAŁĘCZÓW. 


illi d- tysa, do wynajęcia letnie 
LA c do a y- minebłowśióm. iadomość: 


Niecała NoD, mieszk. 6,do 9 rano i od 


po południu, lub też na miejscu. 2199 


; À 1311 
ięknej i Alei Ujazdowskiej X 11, 
RH ię z 7 okoi, przedpokojn, + A 
ni, stajni i -EA do wynajęcia . ego 
czasu, za rg. 1,200 rocznie, bez ma Że 
zowni, za rs. 1,050 rocznie. 


Nowo-otworzona 


Pracownia Sukien i Okryć 
damskich, 


wykonywa wszelkie roboty: podług modeli pa 


zkieh. Qeny umiarkowane 
BORY 17, 1 Liętra w. oficynie. 


10 20 lat odmładza! 


Dluga M 489a, 
T.E. 2185 


Poire Fleur de Cygue àla Glycerine. jg 


Najnaturalniejszy i najcieńszy 
za wszystkich pudrów. 

; wrzystaje niewidzialnie do twarzy, $ 
A Z której mie spada, z powodu zastoso- i 
M wania gliceryny. 
| Po użyciu nadaje twarzy w jednej Bf 
JA chwili młodocianą świeżość, delikatność ŻY 
jj i alabastrową białość. 3 
i Żaden inny puder nie dorównywa 
(aj w dobroci powyższemu i tylko ten jest JG 
m prawdziwie oryginalnym Paryzkim Pu- ięh 
j drem. Łabędzia. 


„Gera za pudełko rs. 150. 
- Jedyny Skład Głowny 
sir pi W PEREUAERJI 
Aleksandra Kocha, 3 

BK 


—— | 


wić” EREMIE 


Z powodu wyjazdu jest do odstąpienia w ka- 
żdym czasie na bardzo korzystnych warun- 
kach sklep- z pakanierem, dużą wystawą i 
eleganckiem urządzeniem, może być zdatny 
na Magazyn Strojów lub na Skład Nici albo 
wreszcie na Gźlanterje itp, Wiadomość w 
kiosku ta Nowym-Świecie obok Kopernika. 


che Maskan 


przy kolei Nadwiślańskiej 2- wiorsty od przy- 
stankn Wilga, w lesie nad rzeką, są 3 mieszk. 
po 8 pokoje z kuchnią. - Wszelkie wiktuały i 
pocztę dwór codziennie dostarcza, Wiad. Obo- 
éna 4, mieszk. 13 i u p. Nacz. st. Wilga. 1086 


0. Wun haler 


wlasciciel składu futer 


na placu Krasińskim Nr 4, 


od lat 16 egzystującego, powrócił z zagranicy i 
sklad swój w najrozmaitsze gatunki futer za- 
opatrzył Specjalność jako też wieloletnie do- 
świądezenie w zawodzie moim za dostateczną 
rękojmię tak co do dobroci towarów, jako też 
co do fskrupulatności w wykonywaniu poru- 


czonych mi robót kuśnier$kich. posłużyć mi - 


: eszcie tuszę sobie iż dotychezaso- 
wik apre o wzmiankowanych powyżej 
zaletach handlu mojego przeświadczeni, na- 
dal łaśkawemi sleoaniami.- moni obdarzać 

nie zęcheą, a które ku ich zupełnemu za- 
Fowożsniu uzkuteczniać usiłować będę. 2112 


ge S 
w Q «w 


- 


Znaczny wybór w składzie wyrobów 


Wiłtrów do wody, Pryszmicy pokojowych. 
_Sikawek i Mebli ogrodowych. 
TŁózek, ikołysek i Umywalni żelaznych, 
Bodowni i Niaszyneł do robienia lodów, 
Wiaszynek do kawy i do siekania mięsa, 
Wanny, Sitz-Wanny i Hnodory. 
Kominki, Brzwiczki hermet, 


Widły, Łopaty i Grabie amerykańskie. 


A 


SPECJALNĄ FABRYKA 
KASS ŻELAZNYCH OGNIOTRWAŁYCH 


z najlepszemi sztucznemi zamkami 


ROBERTA BOHTE, 


NOW Y-ŚWIAT własny Nr 38, 
NAGRODY i MEDALE KE ax Kasy moje konstruo- 
€ 


4 a 
otrzymane na |; wane są z najlepszego 


dom 
Mie 


S$ o 


Wystawach =. materjału i zzastosowa- 
an S; niem najnowszych wy- 
Pepe 1 Ameryce. pi (6 pe zykomokni Wybót wiel- 
E AS zal (GD ki, ceny umiarkowane. 
Piladeiń „ai sd Cenniki illustrowane 
zee > FE EMN (BY z rozmiarami i wagą 
Moskwa == (BS wysyłają si żąda- 
» wysyłają się na żąda 

kia dE. (GI nie gratis. 


560 


(ZOA 


VAZNA WIADONOŚĆ! | 
A Tant ania nia 


nas wynaleziony i uproszezony przysząd do zabezpieczenia od 
spada gate odczas myeia z okna, otrzymaliśmy certyfikat za 


ra Ei sem Cesarstwie Rossyjskiem. wyro sprzedaży tako- 

(Wyeu, 8 pomewaz tyle już było nieszczęść spadnięcia, które na 
t Spanon Juk połamane rąk i ak ip, to wlaśnie Awe łę nę rj 
enia i uproszezenia naszego przy u tak, ażeby nie pociągało ża goba duży 

sztów i uczyniło go łatwem do en reŃ i raz TA tA Menan sasi Ae i TA 

cącym okua. Przyrząd nasz zbudowany z mocnego, żelaza składa się z dwóch drą- - 
żków ruchomych, dowolnie do okna szerokiego lub wązkiego, Takiemi dwoma dr kan 
mi można obsłużyć cały dom, a nawet esłą Warszawę. Koszt takich 2-ch drążków 
wynosi tylko rs. 5.50, 4 blaciki do każdego okna gładko ta sztuby wpuszczone, k. 
50 już z przybieiem, bo muszą być na stałe przybite. Nadmieniamy przytóm, że jęże- 
li właściciel domu zaopatrzy okno swego domu tylko w bląciki, to jesteśmy przeko- 
nani, że znajdzie się dużo lokatórów zamożniejszych, którzy dla własnej wygody i że- Ú 
by oie trudzić właściciela zaopatrzą się*w nasze drążki, 4 uczynić to mogą Ug te- RA. 
go, że pasują nietylko w jednym domu, ńle nawet'w najodleglejszych stronach kra- 
Ju, jeżeli tylko okna będą w nasze blaciki zaopatrzone. Przyrządy te szine slużą 

dla ślusarzy przy zawieszaniu okien, oraz dla małarzy podczas malowania i zakła= 

dania okien, również dla szklarzy. Dostać można u wynalazców pir Ead ślugarskich: $ 
W. J. Ciszewskiego, Senatorska 20 iu M. Reszke, Krochmalna 12, Bu 


Lo WYKO TOLA 28 
Do statystyki wynalazków i odkryć naszego wieku cudów, 

długą i mozolną pracą, progresem tegoczesnej /chemji p 

czył się jeszcze jeden wynalazek, jest nim 1487 


Balsam Colorado, 


który  zdamiewającym czyńnikień, trudnym: do uwierzenia, włó- 
san siwym, wyplowiałym uttaczjącym, barwę z akichkolwiek- 
dądź przyczyn w jedną noc, lub w kilkanaście dni, stosownie do 
rzepisu użycia, wraca naturalny kolor i połysk życia, łupież 
syniszeza od pierwszego użycia, wstrzymuje wypadanie włosów, 
„adując im możność kompletnego odrodzenia.  Nadmienia się, że 


Ji „ Salsam Golorado nie jest żadną iarbą, ani wodą i nie ma nie” 


rspólnego z podobnemi tysiącznemi środkami, zachwalanemi przez 
nizące pochwały. — Dostać można: w Perlumerji à la Renais- 
„tee, (Dobrzańskiego), Nowy-Świat % 41; u Kocha, Krakow= 
„iesPrzedmieście M 83; u Leona, Nowo-Senatorska XM 4; i u 


Hy WI ONIWY „apinka, Wierzbowa, róg Niecałej. a 
JES" FABRYKA PIOR | 
9h ua y ehn 


strusie i Tranm tazy p. 
oraz SKŁAD KWIATÓW PARYZKICH, 


F. GLIWIC "SĘ 


i Senatorska Nr 20, wprost kościoła Bezo Antoniego, 
j Sprowadziwszy znaczne zapasy Piór i Ptaków w surowym stanie, jesteśmy w możno- 
ści sprzedawać wyroby nasze, po cenach bardzo nizkich. Magazynom znaczne ustęp- 
stwa.—Pranie, farba i fryzowanie na sposób francuzki. 1578 
Pranie, fryzowanie i farba na sposób franeuzki. jr tot boo zał 
| wszorzędnych fabryk, po cenach przystępnych —Kapelusze z kwiatów. 


ALEREDA ORTHWEIN, bzysla 0. 


W yżymaczek i Magli amerykańskich do bielizny, 


yczne i Wentylatory. 
1580 


eniem i pozwoleniem jawnie tylko nam w ca- i 
u 


4 Martanenia 


metalowych 


"WAM | 


araty, Powraca siwioją- 63 
kolor naturalny, obudza § 


zupełnie + Ę 
z części roślinnych, ani włosom, ani zdro- Bł 
kę nieszko 

dozwolony przez U. L. m. Warszawy. 


Tył à O 
Fasz opatrzone są etykietą agenta 
EA | Kitha i matką póriumerji. 


Aleksandra Kocha, | 


JAPE. 


Krakówskie-Przodmieście Nr. 87... 
s UEDIRY GŁÓW Stb u wikang, 5 


1 Do Krynicy 


pe się towarzyszki na wspólny koszt 
owolipki 30a, mieszk. 7, od g. 2—5. 2214 


„Ważne na czasie!!! 
9 Wr oo a paee e Apae 
re iee 
a Wiadomość: s odz i 
jacego domem. 2178 Ti 


= 


LÖK złóżon 


, U zarz 


| e Pon zbiegu Sz italnej, Olnielnej i Zgoda, 


è j 
e cukiernia, do wynajęcia: od 1 Lipca ': ] 


TuUL 


składające się z 6-u pokoi, gaz, zlew wod 

cing, wanna £ inne wygody, thody MAAN 
5 Wwajcarem, tamże i iejsze 1 

z 43 a a — Wiadomość apee 


Szpitalnej, lub u stróża od zę ody M 2. 217] 
Masła wyborowego 


z Piekar, 
znanego ze swej dobroci, wyrabianego co- : 
dziennie ze świeżej śmietanki, otrzymam nej; 
najnów nenia 
dnia przy ulicy Śliskiej X 
dzię wszelkie zamówienia 


dostat każdego, 


A 


można 


, mieszkania 4, 
zyj m 2116 


zierżaw 
w gubernji Wołyńskiej, w odległości 7 wiorst" 
od Hrubiesżowa, a 8 od ód u, jest da: 3 
wydzierżawienia folwark zerników. prze-' j 
strzeni 428 mórg, w tem ziefni sadybnej m.* 
12, ornej m. 287 i łąk m, 1:0. Bliższa wia-i 
domość w administracji dóbę Koniachy:(sta- i 
cja kolei Brzeskiej EPA yazo), lub w zarzą- | 
dzie ordynacji hr, Krasińskich, Krakowskie-. 


Przędmieście X 410/5. A 2200 


MYJE JZK 


fasonu paryzkiego, pięknie pirane, kretonowe. 
z takiemiż gorsami, kołniergami i mankieta- 
mi, rs. 1 k. 20; kretonowe, x webowemi gor. 
kołn. i mank. rs. 1.80, bez kojln. i mank, z or. 
webówemi rs. 1.50. Kolnierze od rs. 3,50 tnzin 
Mankiety od rs. 4.50 tuzin. A i 
Ww bramie na dole, mieszk. % 


——n ae e 
eanna, 


świeże, po cenach umiarkowanych j 
Ogród Pomologiczny, Nowogirodzka 38. Odd: 


leksandrja M 13, 
2053 


ad 


e Wat 8 


Otwarty przez cały rok, 


Instytut 


leczniczy 


| 


Zaklady: słlorsko-tapicrskie (1. dokóracjjkó 


= D-ra WINCENTEGO BRODOWSKIEGO, 7. OTW/WOWSKIEGO, 


w domu własnym, przy ulicy Oboźnej, 


Inhalacja. 


Ore GONO pt 


Dom zdrowia, dla chorych stałych od 3 rs. dziennie. 


BIGIA PAPI 


w największym wyborze, gustowne i trwałe, poleca skład 


Leczenie wodą. Hydroterapja. 
Leczenie ścieśnionem powietrzem. 
Leczenie elektrycznością. 


1647 


EROWE 


E. ROTHLEWY, 


Wługa Nr 32, naprzeciwko Hotelu Niemieckiego. —. Kupującym 
odstępuje znaczny meza ipaa Ge 


2245 


kantor Wekslu i lnteresów. Bankiorgkioh 


GAI 


$RJELA 


NEUMARK, 


w Warszawie, Miodowa 3, ` 


wystawia przekazy na banki zagraniczne, jako to: Wiedeńskie, Berliń- 
skie, Paryzkie, Londyńskie itp.; daje zaliczenia na papiery wartościo- 
we, na pożyczkę premjową, po rs. 200 i wyżej, ułatwiając rozpłatę na- 
wet do rs. 5 miesięcznie; asekuruje Pożyczkę premjową od amortyza- 


cji, pokop. 50 odsztuki. 


Zlecenia z prowincji wykonywa jak najpunktualniej. 


1649 


A P-T.EK IL 
-BukatyB. dzierż/Sołtykiewicza, Graniczna10. 
kerkunst, Leszno, fabr. wód min. sztucznych. 
* Karpiński W. Elektoralna 35. 
Kucharzewski H.gl.skł.wód min.Senator.11. 
Szteyner F., apteka dworu J. C. K. M. 
p, Krakł>wskie-Przedmieście 63. 
(Wenda iWiorogórski, Krak.-Przedm. 47. 
(APTECZNE YATERJAŁY i SKŁADY FARB. 
Lipiec Mi., Graniczna 14. 
$ AHTYSTYCZNE ZAKŁADY. 
_Gorzelew;ski. Mazowiecka 11 malarniaporcel. 


; / BŁAWATNE TOWARY. 
,Briinef' Ludwik, Żel. Brama przy ogr. Saskim2. 
'€urtzynanF ..r. Żab.i żel. Bramy 13a, ipłótna. 
‘JarzgbskiL., Nowy-Świat57. Towary tanie. 
Rosęnberg Żabia, wpr.br. ogr.Sask. sklep N.6. 
Szyszka iSka. Żel. Brama, przy ogr. Saskim 2. 
4 BROŃ i PATRONY. 

BÜkker K.6J.. fabr. iskładhurt.(znaczny rab. 
/_[ hurt.) i detaliczny. Krak.-Przedmieście 38. 
Stapf J. Nowy-Swiat 41, fabryka i strzelnica. 
Ziegler Robert, fabr. i skład, największy w 
í bór. Znaczny rabat hurtowy. Długa 29. 
CUKIERNIE 
KwiecińskiEj.lueszno28,warsz.fabr.czekolady 

Salis G.. dawn. Ferrari, Plac Teatralny 7. 
Zawistowski J. cukiernia i specjalna fa- 
bryka cukrów i lodów, Plac Bracki., 
CZ:KTELNIE 
Jeleński J. Nowy=Swiat 4. Bielańska 9. 
krankowski, Fraga, ulica Targowa 155. 
Kulikowska Kasylda, Elektoralna 7. 
DEI'NTY.Ś OT. 
Zdzikowski, Leszno 1, od godziny 10 do 6. 
NeumarkA.Dluwga 31, obok hot.Niemieckiego, 
Neumark W. Tiómackie9, dawn. Długa 31. 
FORTEPIANY (fabryki). 
Diitz Jan. Elektcwalna 20, specjalnie pianina. 
Milat J., dawn. Słatoni Hoter, Elektoralna 6. 
FOTOGRAFICZNE ZAKŁADY. 
Krajewski Wład., Krak.-Przedmieście 7. 
FRYZJERZY i PERPUMERJA. 
Szulc Teofil, Bielańska 7, hotel Krakowski. 
GALANTERJA. 
Benzef i Ska, Senatorska 20, dom Kaftala. 
Blurienberg,d. W ernie, Kr.Prz.85, d.Rezlera. 
Brüner MW. 2. elk: Co., Hotel Europejski. 
Dzrevs Jan, Senatorska róg Bielańskiej 16. 
Kaniewski W., Senatorska 22, filja Senat.6. 
Straus A., Marszałk.508, zabawki ifajerwerki. 
oriman L. Wierzbowa 3, Miodowa 1. 
GILZY (fabryki). 
OGżarow etGo., Chmielna 4, wprost Belle-Vue. 


|. JG” PRZEWODNI 


"GORSETY (fabryki). 
Haehle Gustaw, skłąd gorsetów parys., try- 
kotarzy i tiurniur, Świętokrzyska 11. 
Steiner Wilh największa parowa fabry- 
ka gorsetów. Świętokrzyska 24. 
HAFTY SZWAJCARSKIE. 
Górski A., Elektoralna 25, koronki, bawełny do 
haftui znaczeń,sprzedaż hurt. idetaliczna. 
HERBATA (składy). 
Wilenkin I., Królewska 10, obok Giełdy. 
j JUBILERZY. 
Arszagi Józef et Go., Wierzbowa 612 (n.1)- 
Grodzicki Wacław, Krak-Przedmieście51. 
Kalhorn fa Krakowskie-Przedmieście 77. 
Korngold Nalewki 10. 
Radke G. & Żelisławski A., Miodowa + 
Rosenband Stanisław, Nalewki 14 
KANTORY WEKSLU. 
Neumark Gabrjel, Miodowa 3.! 
KAPELUSZE (fabryki). 
Leonard, Miodowa11, wyr. kraj. Cenyniskię. 
Młodkowski Jan, Elektoralna21, zagr.ikraj. 
Truchliński W ,, Marszałk. 65, kapel. i czapki. 
WeigtT.„Krak.-Przedm., róg Królewskiej wy- 
borowe kapelusze krajowe i zagraniczne. 
WeigtT., ulica Długa, róg Miodowej, najtań- 
sze i najlepsze kapelusze krajowe. 
Wilfert L., Senatorska2, kap. zagraniezikraj. 
KAPELUSZE SŁOMKOWE (fabryki). 
Dubrowitz Max, Świętojers. 30. 
KSIĘGARNIE iSKŁADY NUT. 
Gebethner & Wolff, Krak.-Przedm. 15. 
Orgelbrand Maur., N-Świat67, Senators. 22. 
Sennewald Gustaw, Miodowa 4. 
KSIĘGI HANDLOWE (fabryki). 
Bock , Warszawska fabryka ksiąg 
handlowych. Bednarska 8. 
Haempel & Ehrling, Rymarska 3. 
Kreusch Wilhelm, Żabia 4, 
ksiąg buchalteryjnych, istniejący od1828r. 
Winkler M., Tiomackie 9, księgi handlowe. 
K W I A T Y (fabryki). 
Eliza, Nowy-Świat 67, kwiaty paryzkie. 
LAKIERY i FARBY OLEJNĘ (fabryki). 
Karpiński i Leppert, Elektoralna 33. 
LECZNICE DLA ZWIERZĄT. 
Sienna 6a Porady od8do10!/ąr.i od 2—5 po poł. 
LITOGRAFJE 
Bukaty iSka, lit. pośpieszna, Świętojerska 12a 
Kohn Henryk, litogr.artyst., Elektoralna3. 
MASZYNY i ODLEWY (fabryki). 
Berent T. & Adolph J., Wronia33, Maszyny, 
osie, sikawki, pompy, zaluzje(okiennice). 
Gerlach & Co., Srebrna 8, maszyny pomocni- 
cze dla fabryk i rzemiosł. 
MEBLĘ (magazyny). 
Dzięgielewski J., Świętokrzyska8, zakłady 
stolarskie,tapicerskieiroboty dekoracyjne. 
Fitzke Wilhelm, Nowy-Świat 30. 


K AD 


główny skład 


Nowy-Świat Nr 38, 


dom SS-rów Bothego. 


Magazyn zaopatrzony w wybór Mebli gotowych, oraz przyjmują 


się wszelkie 


Kwiatów i Piór wielki wybór. 


GE Bf OO SC REA SPY YE 


(A Wina: Węgiers 


REN 
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, Frumkin Bcia, Rybakı10, największy wybór 
i wszelkich łóżek żelaznych, kołysek, me- 
| bli ogrodowych it. p., po cenach nizkie 
| Globus P., Krak.-Przedm.54, wprosth. Sask. 
MursztynA.r .Bielańskiej8, noweużyw dekor- 
| Otwinowski T., Nowy-Świat 38. Zakłady 
i stolarskie, tapicerskie i dekoracyjne, 
| oraz meble gotowe. 
| Piechowskiji S-ka, Marszatk. 60, róg Placi 
| Zielonego, meble noweiużywane, ość) | 
Rabong K.„N.Świat60, nowe,uż.dekor.eg.18: 


Taraowki J. iSka, Królewska 23, meblo 


wszelkiego rodzaju po cenach zniżonych. - | 


Załęski 


MUSZTARDA (fabryki). 
Arthur & Co., fabryka adj Leszno 4. 
Szweitzer A., parowafabryka, Królewska 19. 


NACZYNIA KUCHENNE i GOSPODARSKIE. 
Anderszowski W., Mar szałkowska69, wy- 
roby blaszane i trumny metalowe. 
Bernstein A., Graniczna9, meble żelazne. } 
Schreder E., plac Bankowy 31, róg Żabiej. 
NICI i NORYMBERSZCZYZNA. 
FrybesF'., Żabia4,sklep.10,galdnterjai guziki. 
Hackenberg & Legotke. wprostReformatów 
KAWIRA, Senatorska 496, obok Penkali. 
Klink A., Zabia 4, galauterja i guziki, 
z a E arr Ponczochy i koronki. 
Schiwuj H., N.-Świat51, włóczki, rob. kanw. 
Schreiber J., Żabia3, wyroby pończosznicze. 
OBUWIE DAMSKIE (fabryki). 
Blechschmidł Stanisław. Obuwie dam- 
skie, Nowy-Swiat 58 i Czysta % 
| OGŁOSZENIA DO DZIENNIKÓW. 
Rajchman i Frendler, Senatorska 13. 
; OPTI OT: 
„Berent i Plewiński, Krak.-Przedm. 65. 
Bogdańskikt., W ierzbowa4, b. hot. Angielski. 
ERENS PI E © E (fabryki). 
Śtalewscy A. E. (dawniej), Tamka 17. 
PIECE ZAGRANIOZNE. 
Cohn $ Leichtentritt, Orla7, kominki,majo- 
liki, posadzki z terakoty, rury gliniane. 
PIÓRA STRUSIE (fabryki). 
Gliwic F'.,Senatorska20, ifantaz., ceny nizkie, 
Sachs Emanuel, pierwsza warszawska fa- 
bryka, Tłomackie9,1-sze piętro. 
PISMA PERJODYCZNĘ (redakcję). 
Słownik geograficzny, Diuga 47. 
Rola, wydawcaJ. Jeleński, N owy-Świat4. 
PŁÓTNA i BIELIZNA (magazyny). 
Gałkowski Ł., Marszałk., 59a, róg Świętokrz. 
JankowskiA., Krak-Przedm.15, dom Potoek. 
Józefi Ska, Elektoral.5. Cenniki wyseła gratis. 
Straus L., Nowy-Świat 43, pościel gotowa. 
POŃCZOSZNICZE WYROBY (fabryki). 
Haehle Gustaw, Swiętokrzyska 11. 


zamówienia na wyroby 


MAGAZYN 


poleca na różne ceny: 


Kapelusze męzkie słomkowe, panama, palmowe i t. p. 

Kapelusze dla chiopców słomkowe, białe i kolorowe. 

Kapelusze damsitie słomkowe do kostiumów, wykończają się we wszystkich 
modnych kolorach i fasonach, w przeciągu 24 godzin. 

Pranie i przerabianie kapeluszy damskieh, męzkieh i- dziecinnych, wykony- 
wa się obecnie w krótkim: czasie. 

Kapelusze damskie i dziecinne ubrane w największym wyborze. 

1 


Cesarskiej Wysokości 


Wielkiego Ks. Włodzimierza Aieksańdrowicza 
odbędzie się 


Wystawa Przemysłowa w. Rydze. 

Oiwarcie: d. 29 Maja 1883 r—Zamknięcie: d. 

RSE KOGA 2 PROBE AO RZ AAAA ARE U 

i kie, Bordoskie, Burgundzkie, Reńskie i Hiszpań- 

p skie, Rumy, Cognac, Likiery zagraniczne, oraz Por- 

ter i iP iwo angielskie naturalne i odstałe, a pochodzące z naj- 
lepsżych źródeł bezpośrednich, poleca 


Wt NOWICKI, 


| w Składach.swoichw Warszawie, przy ul. Marszałkowskiej Nr 40 


Pod protekcją Jego 


iSka, Marszałk. 63, mevleirob. dekor | 


1650 


stolarskie i tapicerskie. 


Rz: 


Ź FR 
14078] ga 


ED. LOTH, 


cj 


17 Lipca 1883 r, „1378 


POŚCIEL GOTOWA. 


h | Chełstowski J., Czysta, hotel Europejski 


Jaworski Jan, Nowy-Świat 67. 


POWOZÓW (fabryki). 


Berger Karol, Leszno6, wprost R. 

ama er A. Leszno SZ. RO 
eyer Re dawn. eszno 

Boje pjs 43 Korycki, L 28. 

Loretz F., Leszno 24. 

Michałowski P,, Elektoralnag, odOrlej L 


Wevnik Józefi syn, Orla3. 
| POWOZÓW NAJEM. 
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RESTAUR AOJĘ 
Herkulanum, Krak.-Przedm., ró 
zwą animan, Dłu, ` Ar 

sz Kosiński, (pierwszor 
L śirtopianaiać hoteł ya ok ateni 
ZKŁO, PORCELANA, FAJANA 
Chwant: Lk Miodowa 1. 
adenberg £. Przejazd9, nacz, H. 
| Małczanow Michał, Zimnaś, kry a an PI 
Pe chJ.iSka, Rymarska2, róg Senatóvs 
Schifiner A. róg Senatorskiej i Bielańskiej, 
SZU W AKSU (fabryki). 
Gliński $.,szuyaks, atrament, N.-Świał 67. 


TABACZNE WYROBY (składy). 
Greczny S.,składhurt. dętal. Nowy-Świ 
PodymowskiSt., składhirt,, Nalowkiik > 
WFertenstein J.,składhurt. Przejazd (. 

W INA (składy hurtowe). 
Dobrycz S. &C., dost. dw.JCKM. egz. 
Simon i Stecki, dost dw. JOM, Kia eE 
WINA KRYMSKIEi KAUKAZKIE | 
Stein Herman & Co., Marszałkowska5% 
Zurabow J.Gr., Senatorska 25. 
ŻEGARMISTRZĘ 
Gotembiowski J.,zeg fach. Bielanskat. 


Smalec Piotr, zeg. fach. Mazowiecka2. F 
Zawistowski K., Wierzbowa, gmachteatru. 


ZNAKI METALOWE i PISANE (fabryki). 


Bitschan P.. Długa 47,i aparaty kościelna. 
Poznański Józef, Długa41. 


ŻELAZNE WYROBY (składy). 
Straus A.,Długa39, filja Marszałkowskab0a. 7) 


` 
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